
Rok XXXIII.
P r e n a r a e p i  t ę  p r z y j m u j ą ;

z a m ie j s c o w ą  i A dministracja „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy pocztowe; m ie js c o *  
v / ą : Administracja „Nowej Reformy". — Gtówna trafika w Rynku. — A gencja J  Hopcasa 
i A. Salomonowej, nl. Szczenańska 9 Biuro dzienników M. Kopczyca, ni. Jag-iellońskn 7.;

Trafika w Sukiennicach 
Z a m ie jsco w ą  p ren u m era tą  i o g ło sz e n ia  (inseraty) przyimnją; We L w ow ie  Biura 
dzienników: A. Buclistab, nl. Karola Ludwika 21, S. Sokołowski, nl. Jagiellońska 3. — 
W  J a ro s ła w iu  A. Am«ter — W  T arn ow ie  M. Rockach. — W  W ied n iu  Herman 
Gnlaschmied (sprzedaż oddzielnych nnmerów), I. Wollzeile 6. — M, llukes Nachfolger , 
H„asenstein & Vogier (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku. Bazylei 
i WrocUwin). — R. Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, MnnnehiuTn i Norymberdze). — 
H. Schalek (Wallzeile). — W P aryżu  Socićtć Mutnelie de H L o re t ie  directcnr,

61 Rne Rongemont.
O g ło sz e n ia  (inseraty) przyjmuje A dm inistracja „Nowej Retormy" za opłatą od miejsca 
w w sza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 24 n. za każdy następny raz 18 h. — 
N a d e s ła n e  po 80 h od wiersza. — G ło sy  p u b liczn e  po 2 kor. od werszo. Układ 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy raz 40 h — Z a łą czn ik i do „Nowej Re­
formy" (prospekty, cyrknlarze, ogłoszenia i t, p.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. 

dla zamiejscowych, a  1 nor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeraiorów.
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Rr 180. Kraków. Piątek 15. Maja 191
„Nowa Reforma" wychodzi dwa razy dziennie.

Numer p o r a n n y  wychodzi codziennie z wyjątkiem ponieuziałków i dni poświątecznych,' 
numer p o p o ł u d n i o w y  codziennie z wyjątkiem niedziel i dni świątecznyib-
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W  miejscu v
W  Austro-Węgrzech; 'm "
j  z jednorazową przesyłką poczt 32 

z dwnrazowa „ »
•Y7 Państwie Niemicckiem . . .
W  innych państwach . . . .
P ren u m era tą  i  ogłoszenia  (inseraty) uprasza się nadsyłać wprost do A d m in i s t r a c y i

„N . R e f o r m y 1* w Krasowie.
R e d a a c y a i  u l. , 'a g ie l lo is k a  10. A Im i j l s t r a c y a :  n l. św . A nny  3. 

T e le fo n  R edakcyf i  Ac m lm stracy l Nr 41. Ula rozmów zam ie jscow ych  T 572. 
Nr lach. poczt Kasy oszczęd. 857.484 

Ptlcopisów  n a d sy ła n y c h  P ed a kcya  n ie  zufraca.
W e Liwowie sprzedaż numerów po 12 hi.: w Binrze dzienników s .  Sokołow skiego, 

ulica Jagiellońska 3 i  w B iu rz e  Plohna, nlica Karola Ludwika 9.

C ena n u m e r u  1 0  hal., z  p r z e s y łk ą  pocz tow ą  12  hal. ^ I T D A f l H E :  F C & A f t A * .

Nem a Izba fieputowacycu 
we Frats^i.

G órne tony , w  k tó re  uderzy ła  ofieyalna p ra ­
sa  francuska, pisząc o św ietnem  zw ycięstw ie 
g ab in e tu  D oum ergue‘a  p rzy  obecnych wybo 
rach  do Izby deputow anych, obniżyły  się zna 
cznie. Jeżeli zw ażym y, że w yboram i kierow ał 
ra d y k a ln y  g ab in e t D om nergue‘a, jeżeli dalej u- 
w zględuim y, że w łaśnie rad y k a li, k tó rym i do­
w odzi D oum ergue i C aillaux, zyskali ty lko  5 
m andatów , to  chyba będzie m ożna mówić o 
Bkromnem bardzo  zw ycięstw ie rządu . P ra sa  
o fieyalna  skonstruow ała  b iu letyn  o zw ycię­
s tw ie w ten  sposób, że do w iększości rządow ej 
za liczy ła  w szystk ich  radykałów . Ale gab inet 
n ie może w cale liczyć na  w szystk ich  rad j ka 
łówr, lecz jedyn ie  na  ta k  zw anych zjednoczo 
ij cli radyka łów , k tó rym i dow odzi C aillaux, tu  

dzież n a  so c ja lis ty czn y ch  rad y k a łó w  z g rupy  
A ugagneura . Ale je s t spora liczba niezaw isłych 
radykałów , k tó rz y  każdej chwili gotow i są  do 
w alki z rządem , choćby pod kom endą B rianda. 
Jeżeli D oum ergue okaże do sta teczn ą  siłę swo­
jego  gab inetu , ra d j’kali tego  znaku  będą go w a­
runkow o popierać, ale p rzy  pierw szej oznace 
chw iai-ia się g ab ine tu  prze jdą  oni do przeciw ­
nego obozu.

O zw ycięstw ie rzeczjrw Istem  i św ietnem  mo­
gą m ówić jedyn ie  zjednoczeni socyaliści, k tó ­
rz y  mieli poprzednio 68 m andatów , obecnie zaś 
zdobyli 10L  Ten k a rn y  zastęp  deputow anych 
pod w odzą znakom itego ta k ty k a  parlam en tar­
nego, J a u re s ‘a , będzie najsiln iejszem  stronn i­
ctw em  obok zjednoczonych radykałów , k tó rzy  
n a j ą  161 m andatów , g d y  daw niej posiadaii 
156.

'S tosunki p a rty jn e  w  Izbie deputow anych  
zm ieniły  się gruntow nie. T a k  zw ana repub li­
k a ń sk ą  w iększość m ieszczańska, k tó ra  dzierży­
ła  w  sw ych ręk ach  s te r rządów  od czasu, g d y  
rozbił sie daw ny blok lew icow y, już dzisiaj nie 
is tn ie je . W lększość w Izbie depu tow anych  m o­
że pow stać albo przy  pom ocy praw icy, albo 
przy  pom ocy so c ja lis tó w . W iększość, obejm u­
jąca  socyalistów , b y łab y  liczebnie silniejszą od 
w iększości, do k tó re j należeliby republikanie  z 
praw icy . T rzo r w iększości m usi w  obu w ypad­
k ach  sk ładać się z rad y k a łó w  zjednoczonych, 
tudzież rady k a łó w  socyalistycznych . Obie te  
g ru p y  m ają  przeszło 240 głosów . N ie u lega w ąt­
pliw ości, że g ab ine t D oum ergue‘a, zw róci się
0 pom oc do lew icj7.

Ale już dzisiaj podnoszą się g losy, że ta  
v, iękiszość, do k tó re j należeliby tak że  socyab- 
śei, nie może być trw ałą . N ależy pam iętać, że 
w  spraw ach zasadniczych  is tn ie ją  różnice ja ­
ski aw e ponr.iędzj'- s tronnictw am i m ieszczańskie- 
mi a  socyalir.tam i. W y starczy  podnieść, że so­
cyaliści dom agają  się reform y w yborczej na 
podstaw ie system u proporcyonalnego, n a to ­
m iast ra d y k a li zw alczają  p roporcyonalność z 
całych  sił i w ogóle radz iby  pogrzebać reform ę 
w yborczą. D alej socyaliści chcą natychm iasto ­
w ego zaprow adzenia dw uletniej służby w ojsko­
w ej, g a v  ra d y k a li p rag n a  na razie za trzy m a­
n a  służby trzy le tn ie j. Socyaliści i r a d jk a l i  m a­
ja  ty lk o  nega tyw ny  program  w spólny, k tó ry  
streszcza  się w w alce z reakeyą.

Zupełnie naturaln j-m  w ydaw ałby  się sojusz 
repub likanów  um iarkow anych z radykałam i, a 
w ięc dwóch s tronn ic tw  m ieszczańskich. Ale te ­
rnu sojuszow i s to ją  na przeszkodzie silne a n ta ­
gonizm y osobiste, tudzież stanow cze różnice w 
zapa tryw an ia  li na trzy le tn ią  służbę w ojskow ą
1 reform ę podatków . S praw a reform y w ybor­
czej obojętną jest d la obu tych  grup , k tórym  
w  zupełności w ystarcza  obecna o rdynacya  w y­
borcza.

J a k  się zdaje, przyszła Izba deputow anych 
będzie m usiał t zająć  się sp raw ą trzy le tn ie j służ­
b y  w ojskow ej, k tó rą  z pew nością podniosą so­
c ja liśc i. W e w szystk ich  państw ach  istn ieje  w y­
raźne dążenie do obniżenia la t  czjm nej służby 
v  ojskow ej. W m iarę ja k  podnosi się ośw iata  lu ­
dow a, zarządy  arm ii spostrzeg ły , że w  przecią­
g u  2 la t żołnierz może zdobyć należy te  w y­
szkolenie bojowe. Z d rugiej s tro n y  rozwój ży­

cia ekonom icznego dom aga się kategoryczn ie , 
ażeby m ężczyźni, b ędący  w  pełni sił fizycznych 
i um ysłow ych, trac ili ja k  najm niej czasu na n ie­
p roduk tyw ną służbę w ojskow ą.

N aw et najbardziej bezw zględni zw olennicy 
trzy le tn ie j służby w ojskow ej we F rancy i nie 
przeczą, że pow rót do te j służby je s t  bardzo 
ciężką ofiarą ekonom iczną, k tó rą  a to li —  zda­
niem  ich —  musi k ra j ponosić wobec potw or­
nych zbrojeń w Niem czech. Ale tu ta j zab iera­
ją  głos n ieubłagani s ta ty s ty cy , k tó rz y  pow ia­
dają , że F ran cy a , k tó re j ludność nie pow iększa 
się praw ie liczebnie i je s t nieledw ie o połowę 
m niejszą od niem ieckiej —  nie zdoła w ytrw ać 
w rekordzie z N iem cam i n a  polu zw iększania 
liczebnego Siły zb ro jne j.F rancya  już w zupeł­
ności w yczerpała k o n ty n g en t rek ru tów  i bierze 
do w ojska  notorycznie  pośledni m a te ry a ł ludz­
ki, g d y  N iem cy nie w cielają d o tąd  do arm ii 
znacznego p rocen tu  poborow ych.

F ran cy a , choru jąca na w yludnienie, pociesza 
się sojuszem  z R osyą, k tó ra  w ielkie tnasy  lu d ­
ności może każde j chw ili pow ołać dc szere­
gów7... za pieniądze francuskie . Ale ta  pociecha 
jest rów nocześnie upokorzeniem  d la  F rancy i, 
k tó ra  w idzi, że pod względem  w ojskow ym  
N iem cy z każdym  rokiem  coraz bardziej biorą 
nad  n ią  górę. Z tego  poczucia zw iększającej się 
niem ocy w obec groźnego sąsiada  p ły n ą  głosy 
szow inistów , m ów iących, że lepiej te raz  s tanąć  
do rozpraw y oreżnej z N iem cam i, m ając n a ­
dzieję zw ycięstw a, niż czekać w  przyszłości na 
pogrom  nieunikniony. Socyaliści odpow iadają 
na to , że F ran cy a  i N iem cy m ogą żyć w  poko­
ju , a le  to  zapew nienie d o tąd  n ie budzi w ielkiej 
w iary . F rancuz i nie chcą w ojny , obaw iając się 
o sw oje ren ty , a le  czu ją , że w ojna grozi im 
każdej chwili. T en  w łaśnie m om ent psycholo­
gii zbiorow ej w yjaśn ić  może stanow isko wielu 
radykałów , k tó rz y  ośw iadczyli, że należy p o ­
w rócić do dw ule tn ie j s łużby  w ojskow ej, ale  
nie.... teraz.

P arlam en t francusk i, k tó ry  m a bez­
pośredni n a  po litykę  zagraniczną, obradu jąc 
n ad  spraw am i w ojskow em i, z pew nością będzie 
rozstrząsać  stosunk i m iędzynarodow e, spraw ę 
w ojny i pokoju , a  n a  te  o b rady  z zajęciem  cze­
k a  ca ły  św ia t po lityczny . Nie chodzi oczyw i­
ście w prost o w ypow iedzenie w ojny, ale o to, 
czy stosunk i m iędzynarodow e zaostrzą się, czy 
złagodnieją.

P ra sa  n iem iecka, pisząc o te j nieuniknionej 
dyskusy i, podnosi, że lud francusk i jest poko­
jow o usposobiony, jeżeli w ynik  w yborów  m a 
być św iadectw em  usposobienia narodu. Dwa 
stronn ictw a, p ragnące  pokojow ych stosunków  
z Niemcami, w yszły  z w yborów  liczebnie w zm o­
cnione, a m ianow icie: rad y k a li zjednoczeni i 
socyaliści zjednoczeni.

P o ż y c z k a
(Telefonem.)

W iedeń, 15 m aja. 
W ydział k ra jo w y  galicy jsk i w niósł w czoraj 

w  w iedeńskiej giełdzie z a  pośrednictw em  austr. 
Z akładu  k redy tow ego  d la  hand lu  i przem ysłu  i 
austryack iego  L aenderbanku  podanie o n o to ­
w anie pożyczki 4V2 % galicy jsk iej z  r. 1914 w 
w ysokości nom inalnej bO m ilionów koron , w 
urzędow ym  w ykazie  kursów  g iełdy w iedeń­
skiej.

Obratiy w dele^acyack,
(T  e 1 e g  r. ,.N. R  e f.“)

Budapeszt, 15 m aja.
IV kom isyi bośniackiej delegacyi ausiryaekiej

przem aw iał del R e y ,  k tó ry  dom agał się odpo­
w iedzi na życzenia, w yrażone w  osta tn ie j se- 
syi delegacjęjnej co do kolonistów  polskich w 
Bośni i H ercegow inie, jako też  co do eksportu  
byd ła  i koni. N astępnie w yraził podziękow anie 
m inistrow i w ojny  za odesłanie z pow rotem  re ­
zerw istów  zapasow ych z roczników  1911 i 12. 
Dalej podniósł żale z powodu niezałatwlenia  
ustawy o kolejach lokalnych, k tó ra  zosta ła

w praw dzie w niesioną, ale nie załatw ioną. Rząd 
au s tiy ack i za  m ało kładzie  w agi n a  -ważność 
sieci kolei w G alicyi w  przeciw ieństw ie dc Ro- 
syi, k ro ra  pożycza 800 milionów franków  na  bu­
dowę sieci kolejow ej w  k ra jach  granicznych. 
Ale taksam o, ja k  po trzebne są koleje bośniackie 
ze w zględów  n a  fron t południow y, potrzebne 
są tak że  koleje dla obrony fron tu  północno- 
w schodniego. Mówca zw raca się do zarządu 
w ojskow ego z zapytaniem , czy nie znajdu ją  
się w przedłożeniu o kolejach  lokalnych tak ie  
p ro jek ty  kolei, k tó re  posiadają  znaczenie s tra ­
tegiczne i czy ze stanow iska w ojskow ego nie 
należałoby  ty ch  ko lei budow ać rów nocześnie z 
kolejam i bośniackiem i, '

Mówca w yraża życzenie w spraw ie sfinalizo­
wania budowy linii kolejowej Dębica-Jasło-Ko- 
neczna, k tó ra  m a dać bezpośrednie połączenie 
B udapesztu  dc Sandom ierza. Część te j linii 
zosta ła  w  r. 1888 z D ębicy do N adurzeża szyb­
ko podczas zim y zbudow aną. D ruga część na 
podstaw ie u s taw y  jak o  głów na kolej d rugo­
rzędna p ro jek tow aną  je s t  z Ja s ia  do K oniecz­
nej, zaś środkow ą część pozostaw iono in ieyaty- 
wie p ryw atnej i ze s tro n y  pryw atnej p rzygo to­
w ano już p ro jek ty  kosztem  200.000 kor. Od 
dwóch la t  leżv  naw et o fe rta  rozdaw nicza w  m i­
nisterstw ie kolei, ale p race I dostaw y  nie mogą 
być rozdane. W a in a  ta  konieczność państw ow a 
ma być w drodze tow arzystw a akcyjnego  sfi­
nalizow aną i to  tak że  dopiero wtedw, jeżeli 
rad ca  dw oru B achm ann i ekse. P raszek  do tego 
dopuszczą. Dalej domaga się mówca budowy 
kolei Rzeszów Nisko, dalej technicznie przvo-o- 
tow anej s tra teg icznej linii Krosno- Przemyśl i 
Dodhajce—Trembowla, następnie  ulepszenia 
istn iejących  linij kolejow ych, szczególnie budo­
w y drugiego to ru  ze Lw ow a do Czem iow iec i 
rozszerzenia stacyj w  Krakowie, Trzebini, 
Szczakowej, Oświęcimiu, Czarnej i Dębicy itd. 
W  końcu  w skazuje n a  konieczność podjęcia 
już uchw alonych budow li koszar w G alicyi i 
w skazuje na to , że przedsiębiorcy  czekają  na  
lepsze k o n ju n k lu iy .

W reszcie w niósł następu jące  rezolucye:
1) W zyw a się rząd, b y  się stara ł, aby  budow a 

strategicznie ważnych łfaij kolejowych w Ga- 
licyi w najbliższej przyszłości na w szelk1 w y­
padek została zabezpieczoną. Toż samo odnosi 
się do rozszerzenia stra teg iczn ie  w ażnych s ta ­
cyj kolejow ych i do budowy drugich torów .

2) W zyw a się rząd, aby  uchwalone już budo­
wle koszar w Galicyi natychmiast zostały pod­
jęte.

M inister B i 11 ń s k  i, zbijał tw ierdzenie, ja ­
k o b y  oddłużenie km ieci postępow ało pom ału. 
A dm inistracya Bośni, k tó ra  m a do spełnienia 
szereg  zobow iązań w obec całej ludności, nie 
może być w  jednym  k ie ru n k u  zbytnio  obcią­
żoną. Szybkie pom nożenie szkól z pow odu Dro.- 
k u  nauczycieli nie je s t możliwe. Omówiwszy 
gospodarkę lasow ą, k tó ra  je s t  w zorow ą, zw ró ­
cił się m inister do spraw  kolejow ych i zazna­
czył, że linii w ąskotorow e; B ugaino A rcano do 
n iedaw na nie sprzeciw iano się i n ie zadano, 
ab y  b y ła  norm alno-torow ą. D elegacya austrya- 
cka w  r. 1912 ośw iadczyła się za w ąskotorow ym  
połączeniem  ze Splitu  do g ran icy  serbskiej. 
Zm iana je s t te raz  niemożliwrą. M inister odpiera 
następn ie  zarzut, jak o b y  zmusił rząd  austryack i 
do posłużenia się parag rafem  14 p rzy  kolejach  _ 
bośniackich, uczynił to  h r. S tuergkh  w  in te ­
resie państw a. O m aw iając stosunki polityczne 
Bośni, zaznacza dr. B iliński, że pow ołanie człon- 
k  iw Sejm u bośniackiego do obu delegacyj, w y­
m agałoby  pew nej zm iany ko n sty tu c ja , co na 
teraz  by łoby  rzeczą rrudną. W iększość Sejm u 
bośniackiego stw orzyła  szeroki program  gosp o ­
darczy . R edukcya  s to p y  procentow ej na  21/2 
od pożyczek d la  km ieci, stw orzy  ko rzystne  w i­
dok i reform y ag rarnej.

Z astępca rządu  generał-porucznik  A  r z o- 
św iadcza w odpowiedzi na  zarzu t hr. R eya  u- 
czyniony zarządow i arm ii, że zaniedbuje Ga- 
licyę co do lin ij kolejow ych, że zarząd w szyst­
kim  obszarom  państwa, pośw ięca rów ną uwra- 
gę, o ile je s t  m ożhwe i nie zaniedbuje z naci­
skiem  żądać budow y ty ch  linij kolejow ych, k tó ­
re służą celom stra teg icznym . Nie w chodząc w 
treść  obu rezolucyj hr. R oja zapew nia generał,

że zarząd  a n n i: odnosi się sjunpatycznie do 
wniosków , pop iera jących  in te resy  wrojskow'e i 
stra teg iczne.

Del. R e y  cofa swoje rezolucye.
Po przem ow ie del. M a  s t  a I k i i ref. K  o r o- 

s z e c a  uchwalono budżet wspólnego minister­
stwa skarbu.

M?Ih zagraniczna Niemiec.
( Te l e g r .  „N. R e f .“)

Berlin, 15 m aja.
W parlam encie przem aw iał w czoraj sek re ta rz  

państw a j a g o  w, k tó ry  w skazał, że w  polity ­
ce zagranicznej E u ropy  znać obecnie zm niej­
szenie się ogólnego naprężen ia. L ikw idacya 
przesilenia bałkańsk iego  zakończy ła  się i na le ­
ży mieć nadzieję, że po zaakcep tow aniu  w a­
runków  londyńskich i bukaresz teńsk ich  przez 
s tro n y  in teresow ane, pełna podstawia poko ju  
będzie stw orzoną. Tocioszającem  jest, że rząd  
tu reck i idąc za rad ą  m ocarstw  zaprow adził re ­
form ę w Armenii. Co do A lbanii stw ierdzić  n a ­
leży, że książę ciężkie m a zadanie  p rz j tw o ­
rzeniu podstaw  organizacyjnych  i gospodar­
czych nowmgo państw a. P rzy łącza  się do tego 
opór n iek tó ry ch  szczepów w  rozm aitych  czę­
ściach k ra ju . Jeże li G recya p o stanow iła  w y ­
cofać swre w ojska  z A lbanii południow ej —  
rząd  albańsk i udzieli pew nych u stępstw  d la  E- 
piru , a  kom isya kon tro ln a  zapośredm ezy m ię­
dzy  pow stańcam i a  rządem  albańskim , należy 
się spodziew ać, że n astąp i spokój.

W skazaw szy n a  rozw ażne stanow isko R u­
m un.. i stwuerdziwszy zgodność z zapatryw a- 
niam i hr. B erchtolda, w ypow iedzianem i w  de­
legacyi au s try ack ie j, om ówił Jag o w  sto sunek  
Niemiec do R osyi. O statn i wTyrok  w  procesie o 
szpiegostw o przeciw  niem ieckim  obyw atelom  
w yw ołał senzacyę P rosiliśm y rząd  rosy jsk i o 
uzasadnienie w jT oku i na  razie na leży  się 
w strzym ać od om ów ienia te j sp iaw y. W  pew ­
nej części p rasy  rosyskiej ruch  n ieprzy jazny  
d la  Niemiec w  osta tn ich  czasach się zaostrzy ł 
i doprow adził do pewniych odpow iedzi, ale e- 
cho pow tarza  to , co do lasu  zaw ołano, a  rząd  
niem iecki za poszczególne m an iiestacye  w 
prasie  niem ieckiej nie może b j7ć odpow iedzial­
nym . R eakcya  w  Niem czech je s t następstw em  
akcy i p rasy  rosy jsk iej.

W  dalszym  ciągu  sw ej m ow y stw ierdza se­
k re ta rz  państw a, że nie zna żadnych  realnych  
przeciw ieństw , k tó reb y  s ta ły  n a  przeszkodzie 
pokojow em u pożyciu sąsiedzkiem u m iędzy R o­
syą a  Niemcami. T akże  trudności handiowo- 
polityczne, k tó re  m ogą się m ebaw em  wyłonić, 
dadzą się przy  dobrej woli w sajem nej usunąć. 
Tem  bardziej po tęp ien ia  godnem  je s t w yw oła­
nie sztucznego antagonizm u przez budzenie n a ­
m iętności ludow ych. W  naszych bardzo  nerw o­
w ych czasach, k ie d y  p rasa  odziaływ a n a  p sy ­
chikę ludu, je s t to  ig ran ie  z ogniem, S tan  ta ­
kiego w zajem nego rozdrażn ien ia  nie może 
przyczynić się do ow ocnego prowoidzenia spraw  
bieżących. M ówca spodziew a się jed n ak , że usi­
łow aniom  obu rządów  u d a  się Kres położyć tym  
niebezpiecznym  prądom . Myśl, że in te re sy  obu 
k ra jów  najlepiej będą zaw arow ane przez p rz j7- 
jacielsk ie , sąsiedzkie w spółżycie, je s t zdrow ą i 
h istorycznie uzasadnioną. R ząd m a pow od p rzy ­
puszczać, że tak że  rząd  ro sy jsk i mimo w spo­
m nianych m achinacyj p ragn ie  trwrać  p rzy  prz j7- 
jaznym , ja k  daw niej sąsiedzkim  stosunku.

Co się ty czy  rokow ań z A nglią, to  rząd  nie 
m a nic now ego do dodania do sw oich osta tn ich  
w  tej m a te r jl  ośw iadczeń. T akże  z F ran cy a  pro- 
wadzi się p e rlrak tacy e , w praw dzie przede- 
vr37ytkiem n a tu ry  finansow nj i technicznej, 
jed n ak  i pod w zględem  politycznym  m a to  p e ­
wne znaczenie, jeżeli z zachodnim  sąsiadem  do­
chodzi się do porozum ień zm niejszających 
płaszezjrznę starć .

M ówca om aw ia w końcu  zaostrzenie się sy- 
tuacy i w  M eksyku i kończy: Z calem  n a tęże ­
niem  w szystk ich  sił naszych pracujem y, by  
spełnić dw a " ie lk ie  zadan ia , m ianow icie ubez­
pieczyć naszą niekoniecznie szczęśliw ą sy tua-

Maciej Wierzbiński.

S s n u s k y  r o k .
Powieść nistorj cz tu  z roku 1848.

8 (Ciąp duszy).

Z otyłym  panem  Tytusem  za  plecam i s tan o ­
wili Zjawiskową p a rę  z dw óch biegunow o prze- 
ciwuiych okazów- ludzkich  złożoną.

—  P ard o n , sto  ra z y  pardon! — w ycedził z 
dj-giem  dw orsk im  p an  K a je tan , cm oknął w 
w yst mona obow iązkow o poduszkow atą  rękę  
pan i Rozalii zerknął w przelocie szkłislem , 
czarnem , rodzynkuw em  okiem  n a  Ew e i c iąg ­
n ą ł żywo, rozprom ieniony w idokiem  dziew czy­
n y  i w inem :

—  N ajazd  urządzam  o godzinie duchową ale 
te ra z  podnoszą się z uroczyszcz duchy  boha­
te ró w  n a  powutam e budzącego się  w o jska  poi- 
sk iego. Może p an i dobrodzika za  boha te ra
m nie weźm ie, a nie za m a ich o łta   Ścielę się
do s to p ek  panny  E w usi krasaw ucy, rad , że mo- 
g  oczy w idokiem  je j cieszyć. W  przejeżdzie 
z Brzozow a nie m ogłem  pozbaw ić się tego  wi- 
floku....,

WB

Cisnął dziew czjuiie p ęk  prom ieni ocznych, 
od k tó ry ch  s ta ja ły b y  lody , lecz Ewuisia w y­
w inęła na  pięcie pół zw rotu  w bok  z n ad ąsan ą  
m inką

—  Ja k o b y  m agnesem  w iedzion zaw adziłem
0 R ozalin , by  przekonać  się, azali szam pier* 
ja k i nie popełnił g rab ieży  i nie w y k rad ł perły  
z tego  gn iazda.

P rzeryw ając  dusery  kaw alera , k tó ry  n igdy  
d o tąa  nie był tak  oncesow y w um izgach, pani 
R ozalia p rzeprow adziła  go do salonu i w yprą 
w iła po gąsio rek  w ina kuzyna, k tó ry  ta k ie  mi- 
sye —  jedyne, do jak ich  czuł się pow ołanym  —  
spełniał z rze te lną  rozw agą znaw cy, lubow nika
1 podczaszego.

N iebaw em  zadzw oniły  'dwie szklanice. A sy­
stow ała przy  tem  znudzona pan i R ozalia, dak- 
t j l e  za jad a jąc , i E w usia w  w ysłużonej kaszm i­
row ej sukience. Gdy z jaw iła  się K aro lcia , bielu- 
teń k a , o regu larn ie  narysow anym  nosie i m i­
gdałow ych  oczach, ja k  chabry , zdaw ało się, że 
zaćm i Ewuisię, zdeg radu je  ją  do poziom u siu 
żebnicy b łękunem i m uślinam i i  ko ronkow ą k ry ­
zą, ale pan  K a je tan  spozierał uporczyw ie n a  
zad a rty  n o sek  „ko zaczk a" , jak b y  na  arcjulzieło 
rzeźbiarsk iego  d łu ta .

*) W sp ó łza lo tn ik , ry w a l.

—  Ja k o  rycersk iego  znaku  obywmtel, w stąpi 
pan n iezaw odnie w szeregi i pośle panu  S trze­
leckiem u do Trzem eszna swycli ra ta jó w ? —  o- 
zw ała  się E w usia, pow ątp iew ając czy ów m ło­
dzian, p rzem aw iający  z grandezzą rycerza  is to ­
tn ie  gotów' by ł zaciągnąć  się do w ojska  pol­
skiego.

—  N a  rozkaz pani św ia t zaw ojuję! —  palnął 
podrażniony  odcieniem  w ątpliw ości w  je j g lo ­
sie pan  K aje tan .

A ona odrzuciła  kostyczn ie .
—  N a razie w ysta rczy , jeżeli pan  opanuje 

Poznańskie!
—  W y sta rczy  —  potw ierdził pań  T y tus, roz­

śm ieszony pow ażnym  jej tonem .— O krzykniem y 
pana  w ielkim  księciem  tej ziem iey. N iech ży ­
je -wielki książę  Poznański!

N a lo  Orłowicz p rzy b ra ł minę najw yższego 
dy g n ita rza , w sunął w spaniałym  gestem  ude­
rzająco  d ługie palce swrej niew ieściej p raw icy 
za k lapę  su rd u ta , zadarł głow ę i ja k b y  z w y­
żyn tro n u  spozierając  w yniośle na m askę Ko- 
bjdki, w ycedził przez zęby:

—  Z am ianują  pana  kuchm istrzem ... d la  mej 
służby.

T y ie  było w  tem  gryzącego  sarkazm u i p o ­
gardy , że pan i R ozalia przelękła się, b y  K o b y ł­
k o  m e odpow iedział n a  to  policzkiem , bj; nie

przyszło d > gw ałtow nej sceny . A le krew ki i 
wobec służby  w ybuchow y pan  T y tu s , kurczył 
się tchórzliw ie i m alał, ile razy  p o tk n ą ł się o 
kam ień odw agi lub bu ty . W ięc obracając 
w szystko  w  żart, ripostow ał:

—  Bene! P osta ram  się, b y  służba  jad a ła  le ­
piej od w ielkiego księcia.

W  pozie szlachetn ie nasrożonego kogu ta  Or­
łowicz wrydał się trzp io tow ate j Ew ie ta k  kom i­
cznym , że wy-buuhla g łośnym  śmiechem. N ie 
m niej zrodziło się w  niej przjąm szczcnie, że 
tkw ił w nim  m ate ry a ł n a  rycerza

A  on, obniżając ton , bąknął:
—  Możeby się pan  zdał i na trefnisia...
Z pew nością z każdym  innym  interm ezzo b y ­

łoby się skończyło rozpraw ą orężną. T jrniczasem  
otyły, jegom ość z pod  ciemnej gw iazdy , tan ią  
pychą i gburowmtością n iask u jący  zw-ykle 
w szelki b ra k  godności, rozsm iał się:

—  T refn iś m ógłby kosztow ać księc ia  drogo: 
całe jego w ielkie w yobrażanie o sobie.

—  „ T jlk o  dudk i chlubią się sk rom nością" 
■orzekł W olfgang G oethe z W ajm aru  — wy- 
dekiam ow ai Orłowicz i, zauw ażyw szy , że K obył­
ko najspoko jn ie j n a lew a sobie k ie lich  w ina, t r ą ­
cił z nim  szk lan .eą  na  zgodę. Zaczem , zado ­
wolony z siebie, zw rócił się do Ew y:

— W ielk ie  czasy  tw orzą w ielk ich  ludzi.....

r I
cyę geograficzną i rozw inąć siłę gospodarczą i 
k u ltu ra ln ą  Niemiec n a  świecie.

Socyalista  W e n d e 1 użala się na  to , że w  
Niemczech politykę zagran iczną trak tu je  się 
jak o  ja k ą ś  ta jn ą  um iejętność, na k tó rą  p a rla ­
m ent nie ma ta k  sam o w pływ u ja k  na po litjrkę 
w ew nętrzną. P o lity k a , k tó ra  w ew nątrz p ań ­
stw a je s t n iezaradną, reakcj-jną, nie może też 
być i n a  zew nątrz w ielką. P o lity k a  niem iecka 
nie je s t dziś an i m ęska ani żeńska Mówca w y­
ty k a , że podczas przesilenia bałkanskiego  
Niem cy nie ham ow ały  zapału po litvk i A ustro- 
W ęgier.

W yraża dalej przekonanie, że naród  rosy jsk i 
nie zagraża  Niemcom i po omówieniu sto sun ­
ków  z F ia n c y ą  ośw iadcza, że naród niem iecki 
pragnie żyć z narodem  francuskim  w  ^okojti 
Masy robotnicze ludu  niem ieckiego przejęte są 
zapałem  d la p rz j'jaźn i niem iecko-francuskiej. 
Służę najlepiej in teresom  niem ieckim , jeżeli za­
kończę n k rz jk iem : V ive la France! (Oklasm  
n a  ław-acli socjraln j'ch  dem okratów , śm iechy ua 
p raw ic j).

S p a li n (centrum ) ośw iadczył m iędzy inne- 
mi, że N iem cy n .e dążą  do hegem onii, p ragną 
ty lko  kroczyć na  czele k u ltu ry . To umożliwić 
je s t w łaśnie zadaniem  urzędu spraw  zagran icz­
nych. Mowrca w ystępu je  za ostatecznem  u regu­
low aniem  sam odzielności pap iestw a Podnos: 
konieczość liczenia się coraz bardziej z n a ro ­
dem, k ra jem  i jez j'k iem  rosyjskim .

S ek re tarz  pań stw a J a g o w  n a  jedną z u- 
w ag poprzedniego m ów cy odpow iada, że Niem 
cy, w zględnie ich cesarz nie m iały  żadnego 
wpływ u n a  veto , k tó re  swrego czas k a rd y n a ł 
k rakow sk i założył im ieniem  A ustry i przeciw  
w yborow i k ard ju ia la  R amnolli papieżem .

G o t  h e i n (postępow a p a r ty a  ludow a) o 
św iadcza się za utrzym aniem  przy jaźni i pokoiu  
ze w szystk im i narodam i celem popieran ia  s to ­
sunków  gospodarczj-ch m iędzy knCjauni

K on serw aty sta  O e r  1 1 je s t zdania, że h a ­
słem po lity k i niem ieckiej pow inna b y ć  go to ­
wość do pokoju, rzecz jw lśc ie  honorow ego, ale 
tak że  gotowrość do w ojny  w  każdej chwili.

Spraw y a lb ań sk ie .
(T e le g r . „N. P. e f.“)

Rzym, 15 m aja. 
P rzyby ł tu  a lbańsk i p rezyden t gabinetu , 

T u r k b a n  pasza.
Rzym , 15 m aja 

J a k  dzienniki donoszą, p rzy jazd  albańskiego 
prem iera  T u r k h a n a  paszy  m a n a  celu za­
w iadom ienie rządu  w łoskiego, że ks. W ied i 
rząd  a lbańsk i m e m ogą przj-znać E pirow i żą­
danych  przez E p iro tów  koneesyj. T u rkhan  p a ­
sza u daje  się n astępn ie  do W iednia, ab y  rząd  
au s try a c k i zaw iadom ić o tem  postanow m niu 
A lbańczyków .

D alsze zbrojenia powstańców.
W iedeń, 15 m a(a, 

,Polit. C oresp." donosi z D urazza, że m no 
zaw ieszenia broni, ogłoszonego przez Zografo- 
sa, pow stańcy  zbroją się w  dalszym  ciagu. a  n a ­
w e t rozpoczynają  k ro k i n iep rzy jac ie lsk ie  W  
o sta tn ich  dniach  przybyło  w ielu  ochotników  
k re teń sk ich  pod  kom endą oficerów  greckich. 
W szyscy  ochotn iej7 w cieleni zostali do arm ii 
pow stańczej.

Sprzeczne wiadomości.
5 W iedeń, 15 m aja.

„N . F r. P resse"  donosi z D urazza, jak o b y  ro ­
kow ania m iędzy E piro tam i a  kom isyą  kon tro lną  
zosta ły  zerw ane, poniew aż A lbańczycy uznali 
żadan ia  E p iro tów  za niemożlrwe do p rzy jęcia . 
R ząd  m usi się w obec tego  przygotow ać n a
zbro iną  w alkę.

W . Ali. Z tg .“ n a  podstaw ie inform acyj ze 
s tro n "  kom peten tnej stw ierdza, że pogłoski te 
są nieprawdziwe. Przeciw nie rokow ania  na  Kor- 
fu w ziełj7 w  o sta tn ich  dn iach  k o rzystn ie jszy  o- 
brot. i je s t  n .epraw dopodobnem , a b j ' rokow ania 
m iały  zostać  zerw ane.

W ieceń, 15 m aja. 
„Alb. C orresp ." donosi z K orfu : W  rokow a-

Ażeby zaś być  w ielkim , m c po trzeba  być  tak , 
ja k  p an  T j'tu s  grubym ... N iechaj m nie pan i 
obdarzy  k o k ard ą ! P o sta ram  się czjm am i p rzy ­
nieść je j zaszczyt i zaobyć sobie nagrodę....

—  Ależ panie... — zacięła się skonfudowm na 
E w usia . —  M inęły te  czasy, gdy... P an  nie m a 
w alczyć przez w zgląd  n a  m nie, an i naw et n a  
siebie, lecz d la  O jczyzny.....

—  P raw d a! —  zaw ołał z em fazą rycerz . —. 
Chciałem  połączyć jedno  z d ru g k m .

Złożjd je j czo łobitny  uk łon  i wzniósł to a s t 
na  je j cześć.

W ino szum iało m u w  głow ie, ognie niezdro­
we p łonęły  w  oczach. N abra ł rozpędu  do p i­
ja ty k i n a  um ór. 'A poniew aż w obliczu kobiet, 
poziew ających  u k radk iem , w ylew  fan tazy i p i­
jack ie j by ł w yłączony, więc począł się vegnać. 
Na tow arzysza  h u lan k i zw'erbow3l sobie K o­
byłkę, zaprosiw szy go z sobą do UłanowTa, na  
co pan  T jT us zgodził się chętnie w  nadziei kor- 
djm łów, miodów i tokajów  oraz szulerki.

Ś ciskając  rączkę  E w y, Orłowicz poch łan ia ł 
ją  w yrokiem  ja k  k o t śm ietankę.

(G. d. n.)
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idach  iu ięd iy  kom isyą k o n tro ln ą  a  Zografosem  
n a leży  zapL ać postęp  o ty le , że już doszło w  
k ilk u  punk tach  do porozum ienia.

R zym , 15 m aja.
Agerm ya Stefanicgo ogłasza no tę, zaprzecza­

jącą  doniesieniom  o niepoi ozum ieniach w  ko- 
m isyi d la  w y tyczen ia  granic A lbanii północnej 
i  p rzerw an ia  p rac  te j kom isyi. Są pew ne różni­
ce w  zapa tryw an iach  delegatów , a le  nie w 
kw esty ach  m ery torycznych .

Hieiiz9iioM';K3nst«Koiitet
(Korespondencja „Nowej Reformy".)

Rzym, 11 maja.
( J E  — r.) Dzisiaj odbyło się w „mieście wieoz- 

nenr* uroczyste otwarcie kongrtsu kobiet, należą­
cych do międzynarodowego Związku kobiecego. 
Kongres ten, odbywający się co 5 lat, przyczyni 
się do uświetnienia zjazdu kobiet włoskich, który 
w czasie od 16 do 23 b. m. będzie tu taj obrado­
wać. Kongres międzj narodowy Związku kobiet 
jest także wielkiein wydarzeniem w życiu towa- 
rzyskiem Rzymu.

W obradach, które toczą się w  sali hotelu „Qui- 
rinai" biorą udział przedstawiciele 23 narodów. 
Niektóre narody wysłały 60, a nawet więcej przed­
stawicielek. Na razie musimy poprzestać na ską­
pych wiadomościach urzędów ycłi, w których do­
tąd nie ma spisu przedstawicielek wedle narodo­
wości. Nie na wiele przyda się n. p. informacya, 

" te z Austryi przybyło 30 pań. Nie wiemy do ja- 
sdeh narodowości należą te panie, prócz chyba pa­
ni Hainisch. która jest przewodniczącą austryac- 
kiego Związtcu kobiet w Wiedniu. Tę lukę w infor- 
macyaeh będziemy starali się jak najrychlej za­
pełnić.

Na uroczystość otwarcia kongresu przybyli 
przedstaw iciel władz, liczni politycy i dziennika­
rze, a wreszcie dużo publiczności zapełniło wolne 
miejsca w sali. Przewodniczyła prezydentka świa­
towego Związku kobiet, lady Aberdeen, żona wi­
cekróla Indyj. Zastępczyniami przewodniczącej 
były panie: hr. Spaletti (Włochy) i Hainisch (Wie­
deń). Obrady toczą się w kilku językach.

W mowie zagajającej wyraziła lady Aberdeen 
radość swoją z tego powodu, że na kongres przy­
były przedstawicielki prawie wszystkich państw i 
kulturalnych narodow, poczem dała pogląd na roz­
wój ruchu kobiecego w ostatnich 5 latach. Sprawa 
równouprawnienia kobiet uczyniła wszędzie zna­
czne postępy, a w niektórj ch krajach, zwłaszcza w 
Anglii, jest ona jednem z przewodnich haseł.

Szczegółowe sprawozdanie z działalności świa­
towego Związku kobiet odczytała pani Łucya Sa­
lomon, a miss Standfort przedłożyła sprawozdanie 
finansowe. Nastąpiły potem referaty o ruchu ko­
biet w poszczególnych krajach. Dotąd wygłosiły 
sprawozdania panie: Bares (Stany Zjednoczone), 
Turrington (Kanada), Biiumer (Niemcy), Terseres 
(Szwajcarya), Cheigton (Anglia), Porchammer (Da­
nia) i Hijmans (HoL.ndya).

Zajmującem było sprawozdanie, które wygłosiła 
hr. Meligane o ruchu kobiecym we Włoszech. — 
Sprawozdawczymi podniosła, że rząd włoski zapro­
wadził w kodeksie cywilnym te zmiany, których 
domagały się kobiety w dziedzinie prawa familij­
nego. Pani Hainisch mówiąc o ruchu kobiecym w 
państwie austryackiem. podniosła, że w Austryi 
ustawa o stowarzyszeniach jest zacofana i krzyw­
dzi. kobiety. Przedstawicielki innych państw wyra­
ziły swoje zdziwienie z tego powodu, że taka u- 
stawa o stowarzyszeniacn istnieje w Austryi, któ­
ra ma powszechne prawo wboreze. Przemawiały 
jeszcze delegatki Australii. Francyi i Węgier.

Hr. Spaletti zawiadomiła uczestniczki kongresu, 
że nazajutrz chce jo przyjąć królowa włoska. Au- 
dyeneya ma się odbyć po południu, & ponieważ 
królowa dowiedziała się, że uczestniczki kongre­
su mają w tej porze udać się na wycieczkę, więc 
królowa wezwała je, ażeby na audyencyę przyby­
ły w strojach turystycznych. Wiadomość tę powi­
tano oklaskami.

Trzy sekeye, a mianowicie dla emigraeyi, pra­
wa wyborczego i wychowania, rozpoczęły swoje 
obrady zaraz w dniu otwarcia kongresu. Bardzo 
ożywione były obrady sekcyi emigracyjnej, w któ­
rej podniesiono zle skutki emigraeyi dla kobiet. 
Delegatki włoskie stwierdziły, że z Wioch emigru­
je mnóstwo kobiet. Niepodobna zabronić emigra­
c ji, ale rząd może ją ograniczyć przez stworzenie 
dalszych źródeł zarobku. Stwierdzono atoli, że li­
czba kobiet opuszczających ojczyznę wzmaga się 
we wszystkich krajach. Konnsya emigracyjna 
podniosła z naciskiem, że należy się szczególniej 
zaopiekować dziewczętami emigrującemi.

W komisyi dia wychowania podniosły się głosy 
przeciwko nadużyciom mody i skłonności do zbyt- 
kowyeh strojow. Panie zasiadające w tej sekcyi 
wzywają wszystkie kobiety w imię rozsądku i do­
bra rodziny, ażeby nie ulegały pokusom kosztow­
nej mody -

(m ały h an d e l i  przem ysł) i z okręgu  wyborcze­
go Płaszów . W ybory  z  K o ła  l l ł  odbyw ać się 
ły d a  w  trzech  sekeyach  w  lo ka lu  w yborczym  
w  gm achu m ag is tra tu  p rzy  ul. P oselskiej I  p.

W  sekcyi I glosow ać będ? w yborcy  od 1 do 
540. Ja k o  członkow ie kom isyi zasiędą: d r  IŁ 
L andau , r. mag’. Żaczek i M. Sehm elkes; sekr. 
St. B atko , kom . do sp raw dzan ia  tożsam ości 
St. W ożniak.

W  sekcyi JT głosow ać będą  w yborcy od 540 
do 1080. J a k o  członkow ie kom isyi zasiędą: 
J .  Judk iew icz , P r  Ign. L andau . A. Guzikow - 
sk i; sekr. d r  J .  T re tte r  i kom . do .spraw, toż­
sam ości M. B iałkow ski.

W sekcy i III głosow ać bedą w yborcy  od 
1081— 1633. Ja k o  członkow ie kom isyi zasię­
dą: d r  J .  N ow ak, d r L . L u stg a rten  i d r  Merz; 
sekr. d r  M. K le ją  i kom. do spraw dź, tożsam o­
ści I. S te inauer.

W K ole III oddział 3 u s tęp u ją  radcy : Ju d a  
B irnbaum , Ignacy  D aszyński, d r Józef Dro- 
b ner, dr Adolf Gross, H erm an  R eum an, dr L u ­
dw ik  L u stgarten , d r  A dolf Meisels i Joachim  

, R itte rm an .
Jak o  k an d y d ac i z tegoż K oła postaw ieni są: 

Ignacy  D aszyński, d r  Adolf Gross, L udw ik  Hał- 
ski, H en ry k  Ileum an , dr Ignacy  L auer. d r A- 
dolf M eisels, A dolf Scheehter i Zygm unt Schra- 
ger.

Dziś odbędą się tak że  w ybory z okręgu 
P ł a s z ó w .  W  okręgu  tym  upraw nionych  do 
głosow ania je s t 107 w yborców . L okal w ybor­
czy m ieści się w m agistrac ie  p rzy  ul. P osel­
skiej I  p iętro . J a k o  członkow ie kom isyi zasia­
da ją  r. m. B. W achtel, J . B ialik  i A. Czunko; 
sekr. dr F r. W essely, koni. do sp raw dzan ia  toż­
sam ości B. Dem bowski. W  ty m  okręgu u s tę ­
pu ją  r. m. I. L hrenpreis i J .  K ęsek. Ja k o  k an ­
dydaci s ta ją  Ig n acy  L hrenpre is, J a n  K ęsek i 
Józef Orzechowski.

W y b o r y  w  K r a k o w i e .
W czoraj odbyły  się w ybory  do R ady  m. K ra ­

kow a z K o l a  III o d d z i a ł  1 i 2 (w ielki h an ­
del i p-zom ysł, oraz rękodzieło), tudzież z o- 
k ręgu  w yborczego K row odrza.

W  K o 1 e III o d  d z i a ł 1 n a  upraw nionych  
do głosow ania 103 głosow ało  80. O trzym ali 
głosów : J . K. L ederow icz 80, d r H. Szarski
80, T adeusz E pstein  71, Z ygm unt M endelsburg 
70, A ugust P orębsk i 70. .Jakób Judk iew icz  09, 
A leksander A delm ann 22. R eszta głosów  roz­
strzelona.

W ybrani zostali radcam i:
T a d e u s z  E  p s t  e i u,
J.  K.  F e d e r o w ł c z ,
J a k ó b  J u d k i e w i c z ,
Z y g m u n t  M e n d e l s b u r g ,
A u g u s t  P o r ę b s k i  i
d r  II. S z a r s k i .
W K  o 1 e III  o d d z i a  ł 2, na  upraw nio­

nych do g łosow an ia  489, głosow ało 389. O- 
trzym ali głosów : T om asz G ram atyka 238, Zy­
gm un t Siem ek 216, L aza r Rock 154. R eszta 
głosów  rozstrzelona.

W ybrani radcam i:
T o m a s z  G r a m a t y k a  i Z y g m u n t  

S i e m e k .
W  r o w o d r  z y na  upraw nionych  do gło- 

so t ,nia 188, głosow ało  1(33. O trzym ali gło- 
só’ J a n  K an ty  C hw astek  87, K asp er Zbroja
.7f

A ybranym  został J a n  K. C h w a s t e k .

Dzisiejsze wybory.
Dziś odbędą się w ybory  z K oła III oddział 3

K R O N IK A .
K-aków, 15 maja.

Krajowa koniereneya nauczycielska. W dalszym 
ciągu wczorajszych obrad krajowej konferencyi 
nauczycielskie na wniosek insp. Ldzieli ucnwalo- 
no otwarcie wystawy „robót pracy" dla naszej pu­
bliczności w piątek, sobotę i niedziele w gmachu 
szkoły św. Floryana (Sziak 1. 5). Następnie refe­
rował knsp. kraj. dr Michał K o c i u b a  „o odży­
wianiu się ludności wsi i miasteczek". Referent ilu 
strował swoje wywody datami statystycznemi i o- 
pierał się przeważnie na pracach prof. Cybulskie­
go w tym zakresie. Wreszcie postawiono wniosek, 
aby zaprowadzić naukę gospodarstwa domowego 
we wszystka :h szkołach. Należy więc przy budo­
wie nowych szkół przeznaczyć jedną salę na ten 
cel.

Po południu wyczerpujący referat o „nauce go­
spodarstwa domowego w szkołach wiejskich" wy­
głosiła nauczycielka Antonina M u n k a c z ó w -  
n a. Prelegentka przed stawała spostrzeżenia swoje, 
oparte na dotychczasowej praktyce. Po referacie 
przeprowadzono ożywioną dyskusyę, wyrażając u- 
znanie prelegentce za jej doskonały referat.

Następnie odbyły się wybory wydziału wyko­
nawczego na nowy okres sześcioletni.

Wybrano Franciszka T e r l e c k i e g o  i Ka­
rola D r o z d o w s k i e g o ,  jako zastępców Wik­
tora D o l e ż a n a  i Macieja J a r z y n ę .

Po wyborach uchwalono szereg wniosków, przed­
stawionych przez pięć sekcyj. Najważniejsze z 
nich dotyczą orgauizacyi szkół, planów nauko­
wych w szkołach ludowych i wydziałowych, pod­
ręczników szkolnych, administraeyi szkolnej, sto­
sunków służbowych nauczycieli i ich kształcenia.

Po uchwaleniu wniosków przewodniczący obrad 
r. dworu Z a l e s k i  zreasumował dw udniową pra­
cę konferencyi, dziękując zgromadzonym za gorli­
we zajęcie się pracami i zapewniał, że Rada szkol­
na krajowa weźmie pod rozwagę wszystkie uchwa­
ły konferencyi i załatwi je jaknajprzychylniej.

Na tern zamknięto obrady.
Klomby na plantach. W tych dniach przystąpi­

ło ogrodnictwo miejskie do wykonania ozdobnych 
klombów na plantach krakowskich. Ułożono już 
kilka klombów, ozdobionych paprocią, palmami i 
kwiatami wazonowemi przy pomniku Straszewskie­
go, przy sadzawce, pomniku Liili W enedy i przed 
Collegium novum.

Planty tego roku wcześniej niż w poprzednich 
latach zazieleniły się. Wszystkie drzewa obsypa­
ne kwieciem. Zwłaszcza bez rozwinął się w wiel­
kie pęki kwiecia, rozsyłając upojną woń po ca­
łych plantach.

Naprawa mostu na Młynówce. Od kilku tygo­
dni prowadzone są roboty około naprawiania mo­
stu na Młynówce, która przepływa ul. Szlak u wy­
lotu ul. Łobzowskiej. Stary most, nadgniły, już 
rozebrano, na jego miejsce zaś położono żelazne 
belki, na których umocowane będą podkłady dre­
wniane. Most będzie zasypany szutrem i połączo­
ny z ulicą. Na czas roboty nowego mostu ulica 
Szlak od strony ul. Łobzowskiej została zamknię­
ta dla ruchu kołowego.

Wiadomości osobiste. Dyrektor kol., p. radca 
dworu Włodzimierz Zborowski, powrócił z urlopu 
i objął urzędowanie.

Obrady w Tow. wzajemnych ubezpieczeń. R a ­
da nadzorcza pod przewodnictwem prezesa, Józe­
fa Męeińskiego, rozpoczęła wczoraj rano swoją 
pracę. Na porządku dziennym znajdują się spra­
wy administracyjne, weryfikacya wj borów dele­
gatów, p. Stanisława Rndrofa (Stanisławów), dra 
Jana Hupki z obwodu rzeszowskiego i p. W łady­
sława Polańskiego z obwodu stryjskiego, nadto 
referaty o wnioskach p. Kwiatkowskiego w spra­
wie kredytu dla stowarzyszeń zarobkowych i go­
spodarczych, oraz w sprawie zmiany warunków 
ubezpieczeń ziemiopłodów.

„Panieńskie Skały". Teatr ludowy przystąpił 
do prób z „Panieńskich Skał", baśni fantastycz­
nej Tadeusza Konczyńskiego, pełnej humoru i 
śpiewów, skąpanej w żywym sentymencie poetyc­
kim, k tóra będzie najbliższą premierą sceny ludo­
wej. Legenda o „Panieńskich Skałach", związan i  
z tym uroczym zakątkiem leśnym, której do dz.ś 
dnia nie umiano objaśnić histerycznie, ukaże się 
we wspaniałej szacie dekoracyjnej.

Z Akademii Umiejętności. Posiedzenie W ydzia­
łu historyezno-filozoflcznego odbędzie się w po­
niedziałek dnia 18 b. m. o godz, 5 wieczorem. Na 
porządku dziennym: Prof. dr Tad. GarbowBki:
„Homogenizm" (Filozofia jednorodności). Nastę­
pnie odbędzie się posiedzenie ściślejsze.

Krak. Kulo Tow. nauczycieli szkół wyższych od­
będzie posiedzenie w sobotę dnia. 16 b. m. w sali 
43 Coli. Nov. o godzinie 6 wieczorem. Na porząd­
ku obrad: 1} R eferat dr W asunga: Zmiana statutu.

2) W ybór delegatów na walne zgromadzenie T. 
N. S, W,

Wycieczkę statkam i do Niepołomic urządza w 
niedzielę 17 b. m. II Polska Dmżyna Strzelecka 
w Krakowie. Komitet przygotował dla gości licz­
ne niespodzianki i zabawy, ponadto na miejscu u- 
rządzi ^ćwiczenia polowe i leśne drużyniaków.

Odjazd statków z pod Wawelu nastąpi o godz. 
9 i 10 przed poiudniem, oraz o godz. 2 i 3 dc po­
łudniu przy dźwiękach orkiestry i chóru akade­
mickiego. Bufety obficie zaopatrzone, lównież w 
cieple potrawy, po umiarkowanej cenie we własnym 
zarządzie. Bilety na statki po cenie 2 kor. i 1 
kor. dla studentów i dzieci za jazdy tam i - z  p o ­
wrotem są wcześniej do nabycia w księgarni P. 
Krzyżanowskiego, linia A—B, oraz w fmmie br. Bi- 
lewskich obok kościoła Najśw. Panny Maryi, zaś 
w dzień wycieczki na brzegu Wisły pod Wawelem.

Wycieczka zapowiada się bardzo pomyślnie
Odczyt. W polskim Związku niewiast kat. (ul. 

Szczepańska 5) odbędzie się w sobotę 16 b. m o 
godz. 4 po poł. odczyt p. Zofii Nowakówny p. t.: 
„Znaczenie dzieł Fórstera we współczesnej peda­
gogii".

Ze sportu. Krakowski klub cyklistów i moto­
rzystów urządza w niedzielę 17 b. m. pierwsze wy­
ścigi. S tart i meta za rogatką mogilską koło Szym­
czak owski ego. Początek o godz. %3 po poł. W 
razie niepogody wyścigi odbędą się we czwartek 
21 b. m. łub ewentualnie w niedzielę 24 b- m. Po 
wyścigach odbędzie się zabawa taneczna w lokalu 
klubu, W iślna 4 o godz. (49 wieczorem.

Doki emigrantów. Wczoraj zgłosiło się na eks­
pozyturę polieyi na dworcu kolejowym w Krako­
wie do kom. Warczcwskiego 11 zgłodniałych i ob­
dartych emigrantów, powracających z Prus. Lu­
dzie ci zostali zwerbowani przed kilku miesiącami 
przez 30-letniego Hrynia W aty łyka, który ich za 
wiózł z 20 innymi robotnikami do Mysłowic. Tam 
wybrał najzdrowszych i zakontraktował, a resztę 
pozostawił na obcym bruku. Tułali się oni przez 
dwa miesiące po miastach niemieckich, szukając 
daremnie zarobku. Przechodzili tam straszne 
chwile, po kilka dni nie mając co włożyć do ust. 
Dopiero jeden z jadących do Prus emigrantów na­
mówił ich do powrotu do kraju. Wrócili więc pie­
chotą z popuchniętemi nogami i w Krakowie zgło­
sili się na ekspozyturę. Między nieszczęśliwymi 
znajdują się dwie kobiety Paraska Duszyk i Fran­
ciszka Batyk, k a ż d a  z c z w o r g i e m  d r o ­
b n y c h  d z i e c i .  Dzieci te chorowały w Pru­
sach na odrę i biedactwa po przejściu tak  cięjkiej 
choroby bezpośrednio po wyjściu ze szpitala puści­
ły się z matkami piechotą w drogę.

Kom. Warszewski zaopiekował się nieszczęśli­
wymi i rozdał między nich żywność. Jutro  otrzy­
mają wolne karty kolejowe do miejsc przynależ­
ności.

Mimo tak odstraszających przykładów nędzy ro­
botników sezonowych płynie dalej fala emigrantów 
na roboty do Prus. Wczoraj przejechało przeszło 
200 osób, przeważnie z pow, kołomyjskiego. Do 
Ameryki przejechało wczoraj przeszło 400 osób.

Usitowane samobójstwo. Zamieszkały przy ul. 
Wąskiej 1. 4 24-letni Piotr P. wypił większą ilość 
kwasu karbolowego w celu odebrania sobie życia. 
Zawezwano pogotowie ratunkowe po przywróce- 
ceniu niedoszłego samobójcy do przytomności, od­
wiozło go do szpitala św. Łazarza. Stan ehurego 
jest dość ciężki. Powód targnięcia się na życie 
niewiadomy.

Włamanie w Podgórzu. Wczoraj nad ranem do 
mieszkania p. S. Korngoldowej przy ul. Słowac­
kiego w Podgórzu włamali się jacyś złoczyńcy i 
rozbiwszy szafy i biurko, rzeczy powyrzucali na 
podłogę, poszukując widocznie pieniędzy. Zabrali 
oni portfel z dwoma policami asekuracyjnemi, o- 
piewająccmi na 20 000 i 6.000 koron i gotówką 
kilkaset koron. Srebra, które znaleźli w kreden­
sie, nie ruszyli, lecz wyrzucili na podłogę.

Zapiski policyjne. Do polieyi doniósł .Tózef Prus, 
zamieszkały przy ul. Poselskiej 1 20, iż Jacek B. 
skradł mu kilka cennych losów, które sprzedał w 
banku Hoizera. — Maryi Chwałków ej, zamieszka­
łej przy ul Smoleńsk 1 17, skradziono rzeczy w ar­
tości kilkunastu koron — Do przechodzącej wczo­
raj po południu p. Salomei Stroczyńskiej w Ryn­
ku głównym przystąpi! 12-letni chłopiec i zapytał

godzinę. Gdy p. S. wyjęła zegarek z torebki, 
clnopiec chwycił za torebkę i zbiegł z nią w ulicę 
Sienną.

Podrobione przekazy na pól miliona. Zarząd 
poczt w Paryżu został w kwietniu oszukany na 
500.00 franków. SDrawcami oszustwa są prawdo­
podobnie jacyś pomysłowi Belgijczycy, którzy do 
worów pocztowych przemycili 2.000 podrobionych 
przekazów pieniężnych. Każdy z tych przekazów 
opiewał na 20 dc 800 franków, ale nigdy nie prze­
kraczały tej drugiej kwóty, oszuści bowiem wie­
dzieli, że przekaz, opiewający na wyższą kwotę, 
wysyłany jest zawsze z tak zwanym formularzem 
zawiadamiającym. — Podrobione Drzekazy mają 
wszelkie cechy autentyczności, to też urzędnicy 
przy wypłatach Die czynili żadnych trudności. — 
Fałszerstwa byłyby dłużej trwały, gdyby nie 
stwierdzono faktu, że niektóre przekazy miały te 
same numery i gdyby nie okazała się niezgodność 
w księgach kasowych rozmaitych urzędów W ten 
sposób w ykazały się oszustwa, ale nie odit-yto 
dotąd sprawców.

Mianowania, P. namiestnik zamianował koneepistę 
namiestnictwa dra Maryana Sobolewskiego, kornisa 
rzem pow.ato.vym, kancelistę namiestnictwa Jana 
JŁiordyńskiego-Antonowicza, sekretarzem powiatowym, 
a pod ificera rachunkowego 3 pułku ułanów Józefa 
Kowala, kancelistą namiestnictwu

Nanuest lik przeniósł: ofieyała namiestnictwa Wła­
dysława Chrobaka ze Lwowa do Sanoka, sekretarzy 
powiatowych: Adama Kucharczyka z Przamyśia do 
1 wowa, Józefa Barzynskic-go z Sanoua do Lwowa. Jó­
zefa Michalskiego z Czortkowa do Lwowa, Karola 
GiJla z Ropczyc do Lwowa, kancelistów namiestni­
ctwa: Juliana Cezar: ze Lwowa do Doliny, Błażeja 
Szuberta z 'f irk i do Lwowa, Romana Brzozowskiego 
ze Lwowa do Przemyśla, Józefa Jadwiszczak-Hoi ■ 
dyskiego ze Lwowa "o Czortkowa, Władysława Ma­
cha ze Lwowa do Ropczyc, lgnącego Kowandę ze 
Lwowa do Turki i Romualda Nhiodemowicza z Doliny 
do Lwowa.

‘ kładki.
Zamiast kwiatów na grób ś. p. Zofii i fominów Sko­

wrońskiej złożył sędzir Domin na sznital Braci Miłosier­
dzia 15 koron i na Zakład Brata Alberta 15 koron 

Dla I. Koła Towarzystwa Szkoły Ludowuj złożył p. Leo­
nard Orszulski z rodziną 10 koron zamiast wieńca na 
tr  mnę ś. p. Karoliny Bunscliowej. :

Na Macierz śląski; złożyło VL liceum p. Kaplińskioj 
30 koron.

/

Z 'trału.
Obchody rocznicy 3 maja. W U ś c i u  S o l ­

n e  m święto 3 maj* obchodzono niezwykle uro­
czyście dzięki tamecznym członkom Związku strze­
leckiego. Przed południem po naoożeństwie od­
był się pochód, w którym wzięli udział strzelcy pod 
komendą p. Cz. Mrozińskiego, Sokoli i straż po­
żarna.

Na rynku do zgromadzonych uczestników uro­
czystości przemówił z porywającym zapałem prof. 
Z. Wilusz z Bochni.

Uroczystość miała wieczorem bardzo piękne za­
kończenie. Oto cale miasteczko było rzęsiście ilu 
minowane i przy salwach strzelców odśpiewano 
chórem szereg patryotycznych pieśni.

IV J a w o r z n  i e w  dniu 3 maja odbyło się na­
bożeństwo, które odprawił ks kanonik Rzeszódko. 
Kazanie wygłosił ks. Sosicz. Bardzo ładni 5 wy­
glądał pochód. Komitet pań zebrał wcale poka­
źną kwotę na cele narodowe.

W P r z y w o z i e  n a  M o r a w a c h  urządzono 
duia 10 b. m. wieczór ku uczczeniu konstytucyi 
3 maja. Uroczystość zaczęła się produkeyami or­
kiestry T. S. L. pod batutą jćdnego z miejscowych 
nauczycieli. O znaczeniu konstytucyi 3 maja w y­
głosił bardzo sumiennie opracowany wykład na­
uczyciel, p. Wójcik, i wywarł na słuchaczach głę­
bokie wrażenie. Potem śpiewały i deklamowały 
dzieci, uczęszczające do szkoły T. S. L. Nako- 
niec odegrano sztukę p. t. „W ałek", utwói jedne­
go z pracowników kresowych, osnuty na tle po­
wstania. Dochód z wieczoru przeznaczono na dar 
narodow-y 3 maja.

’£& świata.
Krwawy dramat miłosny. Z Wiednia telefonu­

ją: Sprawa rzekomego zniknięcia 8.000 koron za­
strzelonemu przez Helenę Freiwald, dr Pawłowi 
Meizelsowi została już wyjaśniona. Mianowicie 
ojciec zastrzelonego dr Meizelsa zawiadomił poli- 
cyę, że przed kilku dniami podjął i depozytu sy­
na 8.000 koron, z czego 7.000 koron złożył na 
książeczkę kasową na nazwisko Heleny Freiwald, 
a 1.000 koron wydał dr Meizeis dia siebie. Frei- 
waldówna jednak, jak wiaaomo, pieniędzy tych 
nie podjęła. Na żądaim prokuratoryi przeprowa­
dzono wczoraj obdukcyę zwłot di Meizelsa, oraz 
zwłok Heleny Freiwald,

X kalendarza. W piątek dnia 15 majf Zofii, Jana w. 
i Oecyliusia w,

Wschód słońc* dnie 16 maja o godzinie 3 m inut 67; 
zachód o godz. 7 m. 18 długość dnia godzin 16 m 19

Repertuar teatru miejskiego im. Słowackiego 
w Krakowie.

W  piątek: „Pigmalion".
W  soootę: „Tameo wyborczy".

Repertuar teatru ludowego w Parku krakowskim. 
W piątek: „Krowoderskie zuchy"
W bobotę : „Lola z Ludwino wp“.
W niedzielę- popoładniu. „Wojna z babami"; wieczór: 

„Lola z Ludwinowa"

B w o w s k a .
Lwów, 15 maja.

Rozstrzygnięcie konkursu „Echa" Ze Lwowa 
donoszą: Na ogłoszony w lecie roku zeszłego kon­
kurs „Echa” nadesłano w przepisanym terminie 
47 utworów. Po dokiadnem Drzestudyowaniu tych­
że, wobec równej wartości dwóch utworów, mają­
cych za sobą największą ilość głosów, postanowiła 
kon.isya konkursowa w miejsce pierwotnie ogło 
szonych trzech nagród, udzielić dwie równe na­
grody po 200 koron. Po otwarciu kopert okazało 
się, iż autorami nagrodzonych utworów są pp. Fe­
liks Nowowiejski z Krakowa („Dancia" godło 
„Król z Argos") i Szczepan Sieja z Łodzi („Rzu­
cajmy piękua siew" godło „Idea"). Zaszczytne 
wzmianki przyznano kompozytorom, których na­
zwiska w alfabetycznym porządku są następujące: 
Józef Rnidowski z W arszawy („Choć pól i }ąk“ 
godło „Zofia"), Piotr Muszyński z W arszawy („0 
zmierzchu" i „Na Wiśle" godło „Dwa chory"), Hen­
ryk Obuchowicz z Sosnowca („Chłopca mego mi 
zabrali" godło „Iris"), Edward Ponieck* z Inowro­
cławia („Pieśń myśliwska", godło „Con spirito"), 
Alfred Stadler ze Lwowa („W żałobne bijem dzwo­
ny", godło „Hasło"), Bolesław Wallek-Walewski z 
Krakowa („Sen ziemi", godło „Powracająca fala"), 
di Władysław Żeleński z Krakowa- („Biała księż­
niczka", godło „Zawsze z prawdą").

Nagrodzone i odznaczone utwory wykonane bę­
dą na koncercie „Echa" w jesieni roku bieżącego. 
Pozostałe nienagrodzono utwory mogą odbierać 
kompozytorowie do końca czerwca r. b., po któ­
rym to terminie stają się własnością „Echa".

Konkurs dla arcnitektow i pracowników w prze­
myśle stolarskim na wykonanie rysunków szczegó­
łowych drzwi jedno i dwuskrzydłowych, okna czte­
ro skrzydłowego i drzwi wahadłowych — ogłasza 
instytut technologiczny Izby handlowo-przemysło- 
wej we Lwowie. Nogród wyznaczono sześć, od 
50 ao 100 koron. Prace należy przesiać do dy- 
rekcyi instytutu technologicznego, Lwów, Bour- 
larda 5. Ostateczny termin 16 czerwca b. r.

Kafłarz na szkoły polskie. Ze Lwowa donoszą: 
W dniu 4 maja zgłosił się do Kasy Zarządu Związ­
ku okręgowego T. S. L. we Lwowie człowiek bar­
dzo skromnie odziany, widocznie robotnik, i za­
żądawszy listy składek na Dar Narodowy, usiadł 
przy stoliku i dłuższą chwilę coś pisał. W kasie 
odczytano, co następuje:

Będę chodził bosy, goły, 10
A grosze odam do szkoły, 10
Bo mi milej grosz darować, 10
N.żeli odzież kupować. 10

Wilk, kaflarz 10
Dziesiątki wpisane w rubryce K., — razem 50 

K. Tę sume ofiarodawca ziozyl do kasy. Obecni 
zaintrygowani fantazyą ofiarodawcy, dowiedzieli 
się, że zacny ten człowiek miał 50 koron przygo­
towanych na kupienie ubrania, ale osądził pod 
wrażeniem obchodu 3 Maja, że stare ubranie (dre­
lichowe) wystarczy mu do jesieni

Trudno bez wzruszenia wziąć do ręki tę listę, 
gdzie między skromnemi ofiarami haierzowemi lu­
dzi ze sfer zamożniejszych, figuruje 50 koron ro­
botnika, z takim gestem złożonych.

Famzywa kryda. Ze Lwowa telefonują Wczoraj 
odbyła się tu  rozprawa przeeiw niejakiemu Ła­
zarzowi Horowitzowi, byłemu właścicielowi kari ■ 
toru przy ul. Jagiellońskiej, o fałszywą krydę. Ho­
rowitz skazany został na 6 miesięcy więzien:a.

Ofiary pożaru. Ze Lwowa donoszą: W sobotę 
o godz. 6 wiecz. wybuchł pożar we wsi BukowsKO, 
który ogarnął trzy zagrody włościańskie. W je­
dnej zagrodzie spaliły się dwie dziewczynki, cór­
ki Pawia Pleśniarskiego trzyletnia i sześcioletnia. 
Kiedy pożar wybuchł, m atka ich znajdowała się w 
polu. Ojciec przebywa w Ameryce.

Repertuar teatru lwowskiego.
W piątęk: „W szponach iyoia'
W sobotę’ po poł.: „Robert i  Bertrand", czyli „Dwaj 

złodzieje"; wieozór: „Żydówka-.
W niedzielę: „Polska krew".

, fr dał ®]*cnopfa!«ay.
* Kok] do Roztoki. W powiecie nowotarskim 

żywo zajmuje obecnie umysły sprawa wielkiego 
gospodarczego znaczenia dla powiatu. Oto grupa 
przedsiębiorców zamierza dobywać granit w Roza 
toce i wywozić go koleją. Dotychczas nie jest 
jeszcze rzeczą rozstrzygniętą, czy granit ma być 
dowożony do stacyi Poronin, czy do stacyi Nowy 
ia rg . Waży sie więc sprawa, czy ma być zbu- 
dowana kolej, łącząca Roztokę z Nowym Tar­
giem, czy kolej, łącząca Roztokę z Poroninem. Za 
linią Roztoka—Nowy Targ wypowiedziały się 
dotychczas dwie gminy: Nowy Targ i Białka, k tó ­
re wmusiy już petycye w tej spiawie do W ydzia­
łu Krajowego Wspominana linia kolejowa prze­
chodziłaby przez gminy: Brzegi, Bukowina, Biał­
ka, Groń i ©ranków. To też prócz Nowego Tar­
gu wszystkie te gminy są wysoce interesowane w 
jej budowie.

Od rzecznika projektu budowy kolei Roztoka— 
Nowy Targ ©trzymaliśmy dłuższy wywód, przyta­
czający poważne argumenty za tą  koleją.

* Wiec trafikantów i koielnantów odbył się tymi 
dniami we Lwowie i powziął różne uchwały w  
sprawach tego zawodu dotyczących. Między in- 
nemi uchwalono domagać się ustawowego uregu­
lowania stosunku dzierżawców do właścicieli tra ­
fik, dalej utworzenia osobnego urzędu do wyda­
wania blankietów wekslowych i stempli dla tra ­
fikantów, przyznania galicyjskiej organizacji tra- 
ikantów większej ilości losów loteryi klasowej,

i uregulowania kwestyi spoczynku niedzielnego w 
ten sposób, by albo wszystkie samoistne trafiki 
były w niedzielę otwarte, albo żadna. Postanowio­
no też wdrożyć kroki w sprawie traktow ania tra ­
fikantów i koiektantów, jako funkeyonaryuszy 
rządowych.

Poruszono też na wiecu sprawę uniezależnienia 
trafikantów od kartelów zapałkowych, i w tym 
celu wyłonił się wintsek, aby przyłączyć się do ak- 
eyi państwowego związku trafikantów, zmierza 
jącej do założenia w Czechach pozakartelowej fa­
bryki zapałek Obecny na wiecu poseł Stesłowicz 
postawił iednak tę sprawę inaczej, mianowicie, że 
w interesie popierania przemysłu krajowego zgro­
madzenie powinnoby przedewszystkiem wezwać 
kartel, aby rozszerzył krajowe fabryki zanałek, 
albo założył w kraju nowe labryki, tudzież aby 
nie podnosił cen zapaieK Ponadto, ponieważ w 
zachodniej części kraju ma powstać pozakartclo- 
wa fabryka zapałek, popieranie przemysłu cze­
skiego jest zbyteczne. Wiec uchwalił postąpić w

Bii Hn, 14 m aja . — (Zam knięciu giełda) — Nowy Jo rk  
419-25, W aiszaw  a Krótkie —’— W ieduu k ró tk ie  849-05, 
A rrt-^cckie noty 85-—, R osyjskie noty 214 60, A m ery­
kańsk ie  not; 418-75, 3-prc nruskie konsole 77'50, wło- 
sk 'o  — 4V2 prc. polskie lis ty  zastaw ne 88’50, N ie­
m iecki bank pań -twowy 1 A u striack ie  akcye k re ­
dy*, ow“ — •— , K onińskie Tow arzystw o handlow o — ■— , 
DisL-nto K om andi: 187’76. A astryackie koleje państw . 
159-60, Lom iardy 20-75, K anada  Racifio 191-82, Losy 
tureenie 164-75, Hohenlohe 104-—. Phónix 230-50, Gei- 
senk irch re r 180-37, H am hurg-A m eryka Packetf. 127’75, 
H ansa  248-—, Północny Lloyd 21087 .

Wiedeń, 14 maja. Cnkier spok. 21.^5—35, 21.85—21.95. 
Spirytus i nafta niezmienione.

Paryż, 14 maja. Renta 3 prc. 36’50, Mąna 86-82. 
Berlin, 14 maja. Anstryackie banknoty 85-—, Spirytus

F rarkfurt. 14 maja. A usta. nred. 192-75, Koleje państwo­
we 152-75, Disconto 187-50, Laura —■—. Usposobienie: 
stałe.

Wiedeń, 14 maja. Przy zamknięciu dzisiejszej giełdy po­
południowej notowai.o:

Akcye: Austr. ZaKł. kred. b07-~ , wę«\ Zakł, kredyt. 
793-25, Anf*lobanku 330-25, Unionbanku 577 — Liii,der- 
banku 491-26, Bankyereinu &12*—, BodencrediL 1171*—, 
(lalicyjsa. Banku hipotecznego Cij'J —, Akcye praskiego 
Banau kredyt 854-—, Kolei paustwowycn 693 50, kolei 
południowej 97'75, kolei północnej 49-72, kolei czer- 
nowieckiej 503-—, Alpiny 867 05, ftima Muraliyi 629 50, 
Praskiego Tow. żeiaznego 25-29, Fabryki broni 912-— 
Akcye tureckib tyt. 43jr—, Gal. Karp. Tow. naft. 920*—, 
Obi. węg. indemniz, —• —, Renta maiowa 6185, Austr 
renta koron. 82'35, Węgier, renta koron. 80 65, 56-ietnie 
Listy Towarzystwa kredytowego ziemskiego 8160, 4%  
Listy Bar,su hipotecznego 83-—, Listy zastawne —•—, 
4 ‘ ,%  Listy Banka bipoteeznego 89' 75, 6u/n Listy Banka
h ip .  . 4%  Listy B ankr kraj. 84-25 , 4l/3°/0 listy
uaiiku kraj. 8927, 4u/n ‘ lal Obi. nropin. 98-—, a proo. 
Gal. pożyczka kiaj. z r. 1893 82-80, 4u/0 pożyczka m. Lwowa 
8('-25, 4° n nojĄczaa m. Krakowa 30-~ •, Losy tureckie 
221-25, Marki 117-60. Łubie 252*—, Rosyjska pożyczka 
—' —, Snoda 740- - ,  Powsz. B. depoz. —•—.

Usposobienie: spok.
wiedeń, 14 maja. Kursa giełdy wiedeńskiej:
Losy: a) procentowe: Austryao. zakłudn kredytowego 

odI. pro. z r. 1880 cl-pn. —'—, Austryaokiego zakłi-du 
k red y l z npi, pn z r. 1889 3-pro. 240 50, U.egul. Du­
naju z 1870 r. 100 złr. 5-pro. 272-60, W ęg. Banku hip. 
po 100 złr. 4-prc. —•— , Poży czka serb. prein. pc. 100 fr. 
6-prc. 1C5-- ,b ’ bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica)
4 złr. 25-25, Żaki. kred. dla h. i p. po 100 z 475-6o, 
Pożyczk_ m. Lubiany 20 złr. 66-25, Czerwonego krzyza 
austryaok. tov . 30 złr. 51-75, Czerwonego krzj ia  węg.
Tow, u w .  29-50. Losy fund. aroyksięoia Rudolfa 10 
» r . 220-30, Tureckie oblig. prem. kolei po 400 fr. 220-90, 
Tureckie oblig. prem. kolei pro. —*—, Losy kom, m. 
W iednia z 1874 r. 469-—.

Giełda zbożową.
Budapeszt, 14 maja. T arg  zbożowy.
Pszcn.oa na maj 13-90 do —•— ; pszenica na paździer­

nik 12-20 do —• —; żyto na październik 9-86 do —'— ;
vies paźd^eruik 8-18 do —•— ; kukurudza na mai 7-37 

do — — ; kuknrudza na lipiec 7’51 do — -— ; kukurudza 
na sierpień 7-63 do —•— ; rzepak na sierpień 15-80 do 
do — .

Oferty: z .orne. Chęć kupna: mierna. Usposobienie: 
silne; pogoda: piękua. *

B O A B R Y E L S R A ,  P a ł c e  S p i s k i ,  
KRAKÓW, W ynajm uje i sorzedaje pierw szo­
rzędnych fabryk  fortep iany , p ianina, harm onie 
i pianole za go tów kę lub na sp ła ty  naw et dwu- 
dziestom iesięczne. Instrum enty  używ ane od cen 
najniższych. W ystaw a oDrazów. W stęp wolny.

M ó w i  mmi i i i e r a t l o e  l a r l y s i y c z n g .
i— „O poezyi i kilku poetach współczesnych"

wygłusił dn. 7 o. m. interesujący odczyt redaktor 
„Sztuki", p. Henryk J u s i k i e w i c z .  Prelegent 
przedstawił naprzód ewolucyę słowa, które z eza-i 
sem stało się schematem, formułą dla określenia 
pojęć i rzeczy, ale w poezyi zawsze jeszcze ma 
tę właściwość, że jakby rodzi się na nowo. W. 
poezyi słowo staje się symbolem, wywołującym te 
same stany uczuciowe, z jakich się ten symbol sło­
wny w duszy poety zrodził. Na ewolucyę poezyi 
wywiera stanowczy wpływ ewolucya światopoglą-i 
du i stosunków społecznych, co prelegent obja-i 
śnił przykładami z dziejów literatury. Poczya to  
przemienienie życia uczuciowego w trwałe warto* 
ści- w dzieła. W jednym krótkim wierszu może 
czasem -wymownie wyrazić się nastrój uczuciuwy 
całej epoid. Poezya jednak nietylko ujmuje w 
formę to, co jest uczuciową treścią jakiejś faktycz* 
nej rzeczywistości, ale daje kształt tęsknotom twór-, 
czej wyobraźni, czerpiąc m ateryał z dziedziny m a  
żliwości, ze sfery marzeń i wizyj.

Tylko dla tych palaczy papi-erosow, którzy przez wzglt, a n i zdrozrle cliątnie codziennie parę halerzy więccsj wydadzą; {*

BXODXA.NO CLUB QF£OXAX.XT~3 — N A JD R IE S Z E , 4 JLE FTAJl.BPSZS! ©
Z  polecenia IeLf.i"zj karów no talki, jak i  bibułki jśg. ulcładr u t o waue, ule wyroby ;e nar fatrzone ną w 3iis k  wodnj z nazwiskiem wytwórcy: $



P iąteir, 16 Maja 1914. N O W)Ł E E F O  E M A .

"Współczesnej polskiej poezyi nadaje — według 
prelegenta — cechę wyraźna dążność do mężnej 
postawy wobec życia. Ta cecha jest wspólną sze­
regowi poetów najnowszej doby. poetów, między 
którymi zresztą pnzntem znchod/.n wielkie różni­
ce. Prelegent wykazywał to na Julku utworach 
Staffa, Miłaszewskiego. Leśmiana, Idzikowskiego, 
W. K. Brzozowskiego i młodziutkiego, niedawno 
■zmarłego Stiebera.

Na koniec poświęcił prelegent kilka uwag za­
daniom krytyki która powinna bronić indywidual­
ności puety i iego swobody w stosunku do prądów 
społeczne ch. Pod wpływem pewnych prądów 
część krytyk ' podniosła skargi na ,,rozpoetvzowa- 
rde sic1' społeczeństwa: skargi niczem nieuzasa­
dnione, gdyż w rzeczywistości społeczeństwo jest 
względem poezyi zgoła obojętne, a czasem nawet 
odnosi się do niej wręcz wrogo.

— Michał Roiie: ..Rzemiennym dyszlom". "Wy­
dawnictwo Tow. Piotra Skargi. Lwów.

Książeczka niniejsza jest w popularną formę u- 
jętą monografią Kamieńca podolskiego, tej tak 
sympatycznie i żywo w ostatnich stuleciach nie­
podległego bytu Kzeczj pospolitej, zapisanej twier­
dzy kresowej. P. Rolle spadkobierca tradyeyj oj 
ca swego, tak  bardzo zasłużonego historyka kre­
sowego dra Antoniego J . odziedziczył po nim go­
rący sentyment do ziemi kresowych, a Kamieńca 
w szczególności i uznanie to swoje dla rodzinnego 
miasta wlał w ten przewodnik. Onis Kamieńca po­
przedza autor szkicem historycznym przeszłości 
Kamieńca, w którym wskrzesza wiele ciekawych 
wspomnień i pamiątek związanych z dziejowa prze­
szłością kresowego grodu. Barw ny wątek opowia­
dania, bogactwo zawartego tu materyału, oraz li­
czne illustracye zabytków zdobią tę sympatyczną 
monografię.

— Balcer Oswald. „Historya ustroju Polski", 
Drzegląd wykładów' uniwersyteckich, Lwów, 1911, 
eir. 34, cena 1 kor. 20 hal.

Pized kilku laty ogłosił profesor Balcer zwię­
zły przegląd swoich wykładów- uniwersyteckich o 
t.istoryi ustroju Polski, w którym zestaw-ione zosta­
ły  w sposób przejrzysty główne wiadomości przed­
miotu tego dotyczące. Książka ta, bardzo pożąda­
na zarówno dia młodzieży uniw-ersyteckiej, jako 
też szerszej publiczności, interesującej sic przeszło­
ścią naszego narodu, rozeszła się wkrótce w cal} m 
swoim nakładzie. Obecnie autor, czyniąc zadość 
objawionym z wielu stron życseuio-tn, ogłosił ją 
w wydaniu wznowionem.

— Dziejów sztuki starochrześcijańskiej ks. dra 
Tadeusza Kruszyńskiego, wydawanych przez księ­
garnię Jana Czerneckiego w Wieliczce, opuścił 
prasę zeszyt VI. Podobnie jak  poprzednie przynosi 
on cykl barwnych, ślicznie odbitych, reprodukcyj. 
zabytków budownictwa kościelnego włoskiego 
wieków ubiegłych, jak nie mniej dzieł sztuki, oraz 
mnóstwo reprodukcyj czarnych z obrazów-, fre­
sków i rzeźb, uznanych za najcelniejsze dzieła 
sztuki średniowiecznej.

Dr Marja Montessori: Domy dziecięce. Meto­
da pedagogii naukowej, stosowana w -wychowaniu 
najnńodszj ch dzieci. Warszawa. Wydawnictwo H. 
Lindenfelda.

Imię Maryi Montessori stanęło w szeregu najwy- 
b.tniejszycli przedstawicieli nowoczesnej pedago­
gii. Metoda w-łoskiej autorki i wychowawczyni zro­
biła przewrót w dotychczasowych pojęciach peda­
gogicznych, ukazały się o niej naukowe rozpraw-y 
we wszystkich krajach — wediug jej systemu za­
częto zakładać t. zw. domy wychowawcze i to w 
krajach , stojących na wysokim kulturalnym po­
ziomie, Jej szkoła, urządzona podług nowego ty ­
pu, różm się zasadniczo od tego. co dotąd przy­
zwyczailiśmy się uw ażać za przybytek nauki, a 
co jest jednem z najcięższych więzień, krępujących 
naturalny fizyczny i moralny rozwój dzieci. Odrzu­
ca ona stanowczo system naszych szkół. t. zw. lu­
dowych, jako szkodliwy- i nie odpowiadający ce­
lowi, ale podejmuje organizacyę „nauczania domo­
wego". — Nauczanie, oparte przedewszystkiem na 
wyrobieniu zmysłu obserwacy jnego, odby-wa się 
wśród ciągłego ruchu i najzupełniejsze: swobody-, 
której gianicą jest interes zbiorowy, a formą to, 
co nazywamy grzeeznem zachowaniem się.

Instylucya domów dzieeinyeh systemu Montes­
sori, której wyczerpujące przedstawienie i umoty­
wowanie, znajdujemy w powyższej książce, roz­
wiązuje jedno z najbardziej palących zagadnień spo­
łecznych i zasługuje na baczną uwagę kół rodzi­
cielskich, pedagogicznych i naszego ogółu tak ży­
wo zainteresowanego w sprawie wychowania dzie­
ci, tak  często nieświadomie na błędne skierowane­
go diogi. Metoda Montessori, znajdująca coraz 
szersze zastosowanie zagranicą, zasługuje na to, 
aby- się nią i u nas odpowiednio zainteresowano 
i w praktyce ją wprow adzono tam, gdzie tylko mo­
żność potemu się okaże.

— Jozef Yiciormi: „Hodowla drobiu". Na­
kładem księgarni Gubryuowicza i Syna we Lwo­
wie. W bardzo pożytecznej swej książeczce, któ­
ra ukazuje się na czasie, podaje autor rasy wszyst­
kich kur domowych (polskich i zagranicznych), 
indyków, pantarek, pawi, kaczek, gęsi i t. d.. spo­
sób ich żywienia, konserwowania jaj. choroby dro­
biu i ich leczenie — jednem słowem wszystko, co 
dotyczy- tej gałęzi gospodarstwa tak  stosunkowo 
wysoko u nas stojącego. Książka : ictoriniego 
stanie się na pewno nieodzownym podręcznikiem 
tej gałęzi przemysłu “w iększych i mniejszych go­
spodarstw-.

— Nowe książki;
Franciszek G a w e l e k :  „Podhorce". Kraków

Skład główny- w księgarni Fricdleina.
Dr Józef P o l l a k :  „Postulaty szkoły średniej"". 

Kraków, 191 L
Dr Gustaw G r o  e g e  r: Dwudziestolecie krymi­

nalistyki. Szkic historyczny. Lwów.

synod, w zyw ającą do sk ładek  n a  R osyan  w 
G alicyi.

O dy św iadek  mówił c depu tacy i, złożonej z 
M arkowa, D udykiew ieza i.(G łuszkiew icza, k tó ­
ra baw iła w P e te rsb u rg u  i K ijow ie, d r D udy- 
kiew icz przerw ał: T ak , tak , to  praw da, byli­
śm y tam  w spraw ie d o tkn ię tych  klęskam i ele- 
m entarnem i w Galicyi.

W Kijow-ie baw ił św iadek k ilka  tygodni, nie 
m ógł się jednak  doczekać kr. B obnńskiego, 
k tó ry  baw ił wówczas w P aryżu . Jed en  z k o res­
pondentów  rosy jsk ich  doniósł do w ładz ro ­
syjskich, że św iadek jest inspektorem  straży  
granicznej w-ęgierskiej. Dowiedzieli się -jednak
0 tern konfindenei w ęgierscy, k tó rzy  wysiali 
do św iadka telegram , w zyw ający  go do n a ­
tychm iastow ego pow rotu  pod pozorem , że m a­
tk a  jego śm iertelnie zachorow ała. —  G dybym  
był poczekał jeszcze dw a tygodnie, oświadcza 
św iadek, byłbym  dosta ł od B obrińskiego 35 
ty sięcy  rui Ti na gazetę  i na założenie pensyo- 
natu . .

Prof. Jaw o rsk i mówił św iadkow i, że dla 
głodnycn Rosyan na Bukowinie i w Galicyi w y­
słano już 50.000 rubli, a w yślą jeszcze 100.000 
rubli. O dy św iadek w yraził zdziwienie, że rząd 
an s try ack i pozw ala na  rozdaw anie tycli pie­
niędzy, Jaw o rsk i ośw iadczył, że we Lwowie 
istn ie je  tow arzystw o, na k tó rego  czele stoi prof 
Sw istun (Tow. im. K aczkow skiego) i on ma 
swoich ludzi, k tó rzy  rozdają te  pieniądze po 
w siach.

Od d r Porow skiego słyszał św iadek, że w 
R osyi dają pieniądze na „Ruską Prawdę" i na 
„Prikarpacką Ruś“ w Galicyi,

Zjazd w Poczaiowie.
Dr "Wergun. b ra t jego, oraz prof. Jaw orsk i 

opow iadali św iadkow i, że w  Poczajow ie, przed 
pierwszym  przyjazdem  św iadka do Rosyi, ba­
wił D udykiew iez i inni m oskalofile, którzy 
w-tedy razem  z nim  przybyli do K ijowa. Oma­
wiane sposoby szerzenia prawosławia w Gali- 
cyi, na Bukowinie i na Węgrzech. D r W ergun, 
Jaw o rsk i i d r Filozofow  mówili .świadkowi o 
oskarżonych i o ich m ęczeństwie. Czy oskarże­
ni dostaw ali pieniądze z Rosyi, tego św iadek 
nie wie.

Działalność Gal. russkiego Obszczestwa.
D alej ośw iadcza św iadek, że p ropagandą w 

Galicyi zajm ow ało się. oprócz Bobrińskiego, 
także  G alic.-russkie obszezestw-o w P e te rsb u r­
gu. Świadkow-i mówiono, że tow-arzystwo to  
ma na  celu u trzym anie  zw iązku m iędzy w-szyst- 
kiini narodam i słow iańskim i, a zwłaszcza tym i, 
k tó re  są blisko R osyi, celem rozbudzenia św ia­
dom ości rosy jsk iej i u trzym ania  w- tych  naro ­
dach ducha rosy jsk iego , ta k  aby R osya, opie­
ra jąc  się na tych  narodach , w- drw ili g d y  ze­
trze  się ze św-iatem germ ańskim , m ogła zdobyć 
hegem onie w  E uropie. O statecznym  celem te ­
go zw iązku w- odniesieniu do G alicyi. B ukow i­
ny i W ęgier jest szerzenie praw-osławia, a pod 
hasłem peligii szerzenie rusofilstwa.

Św iadek ośw iadcza, że B obrinskij skłaniał w  
procesie w Marm«rosz Szigetn, mówiąc, e Ga­
lic.-russkie obszczestwo nie posiada kapitałów
1 że u trzym uje się ty lko  z w-kladek członków-. 
Przeciw nie towarzj'.stwo to posiada v ielkic k a ­
p ita ł,:. a  ponad to  w spierają je  różni dyplom aci 
rosy jscy  i w ysocy dygn itarze  w ojskow i, k tó ­
rych  w idział na koncercie w- P etersburgu , gdzie 
w szystkich, między tym i i świadka!**wspólnie 
fo tografow ano. F o tografię  tę  złożył św iadek 
w w ę g ie rsk im  m inisterstw ie

Dzisiaj odbywra się przesłuchiw-anie Dulisko- 
wicza w- dalszym  ciągu.

Skazanie Hudynrowej.
Lwów, 15 m aja.

W czoraj odbyła się tu  rozpraw a przeciw- A- 
leksandrze HUdymow-ej, żonie oskarżonego ks. 
H udym y, oskarżonej o zbrodnio oszustw a j 'zez 
nak łan ian ie  św iadków  w procesie contra  Ben- 
dasiukow i do fałszyw ych zeznań. Sąd skazał 
ją  na miesiąc więzienia.

Nr 180.

C h o r o b a  c e s a r z a .
(T  e 1 e f o n  e m .)

Wiedeń. W czoraj wieczorem  w ydano n astę ­
pu jący  b iu letyn: K aszel u  cesarza w- ciągu dnia 
się zm niejszył, k a ta r  był w-olniejszy. S tan  sub­
iek tyw ny  dobry.

Duisie zeznenia DulisKouiezc.
(Telefonem.)

Lwów, 15 m aja.
"U dalszym  ciągu rozpraw y przeciw  Benda- 

siukow i i tow . o zd radę stan u  zeznaje D u 1 i- 
s k  o w i c z. że B obriński rozmaw jając z nim 
przeprow adzał analogię m iędzy G alicyą a Bu­
kow iną i W ęgram i, mówiąc, że zrobią to  samo 
na  W ęgrzech, co zrobili na Bukow inie i w- Ga­
licyi.

Druga podróż do Rosyi.
D aiej opow iada św iudek o tewej d rugiej po­

dróży  do Rosyi z rekom endacyam i do W arsza­
w y  i cło K ijow a. W  Kijow ie udał się św iadek 
do prof. Jaw-orskiego i przedstaw ił m u listy  
Bobrińskiego. Było to  z końcem  r. 1913. Od 
prof. Jaw orsk iego  otrzym ał św iadek odezwę, 
p isaną  przez B obrińskiego, a w ydaną przez św.

Z Sejmu węgierskiego.
(Telegr. „N. Ref.“)

Budapeszt. Sejm  p rzy ją ł ustaw ę finansow-a na 
r. 1914 i 1915

W  dyskusy i poseł C s i c s o podniósł, że w 
obu delegacyaeh om aw iano szczegółow-o kwe- 
stye  rum pńskie. ale m iędzy obu delegacyam i 
istn ieje sprzeczność' w zapatryw aniach . W de- 
lcgaoyi au stry ack ie j jednogłośnie oświadczono 
się za pozyskaniem  przyjaźni Rumunów-.

Trez. min. lir. T  i s z a podniósł, że w iększość 
delegacyi w-ęgierskiej i austryack io j pochw aliła 
postępow anie m inistra spraw zagranicznych; 
n ik t nie sprzeciw ił się polityce rządu  wobec 
Rumunów-.

Proces Svihy.
(Telegr. „N. Reformy".)

Praga, 15 m aja.
Zeznania posła S tih y , k tó re  m iały nastąp ić  

wczoraj, odroczono do dzisiaj.
Św iadek adw okat J  o z i f k  o zeznaje, -że 

gdy 9 m arca r. b. znajdow-al się na dw orcu k o ­
lejow ym , spostrzegł w- poczekalni I. k la sy  Svi- 
hę ze znanym  konfidentem  Spaezkiem . Z apy tał 
zatem  portyera , czy nie w ie,.k to  siedzi w pocze­
kalni. P o rty  er odpow iedział na to , że ci panowie 
często odbyw ają  tu  narad}-.

Żona kom isarza K lim y ośw iadcza, że mąż jej 
dow iedziaw szy się o rew elaeyaeh  „N ar. L i­
stów " powiedział do niej: Na Sviże popełniono
zbrodnię.

Red. ..N ar. L istów " I i  e v e r  a ośw iadcza, 
że zwrócił eię do dr. K lim y z zapytaniem  w 
spraw ie dr. śv ih y . Dr. Klima odpow iedział mu 
na to: P an  w-ie. że nie wolno mi odpowiedzieć 
ani tak , ani nie.

Poseł K i o f a c z p rzy tacza  fak ta , że rząd  o- 
trzym yw ał tak że  inform acye o poufnych kon- 
ferencyach  p a rty i niiodoi zeskiej. Św iadek są­
dzi jednak , że a fera  Svihy była  raczej ma­
new rem  poliiĄcznym. Od lat 14-tu, ośw iadcza

św iadek’, nabrałem  dużo 'dośw iadczenia co do 
policyi państw ow ej i stw ierdzam , że tak że  za 
m ną w ysyłano szpiclów do B elgradu, Krakow-a 
i Lwowa. J e s t  jednem, że państw o o p rzesta ­
rzałym  system ie ma swoich konfidentów . Z te ­
go pow odu nie brałem  udziału w obradach. Svi- 
ha jed n ak  nie w ypytyw ar mię n igdy  o poufne 
rzeczy, ciokaw-ości u niego nie zauw ażyłem . Na 
podstaw-ie w łasnych spostrzeżeń nie mogę -wy­
pow iedzieć sądu. Po rew elaeyaeh  „N ar. Li­
stów " ś r ih a  ze łzami w oczach zapew niał mię. 
że jest n iew inny .

Z apytałem  go w tedy: Może Klima pożyczył 
ci pieniędzy?

Lviha tem u stanow-czo zaprzeczył.
Jestem  zdania —  ośw iadcza dalej Klofacz, 

— że. ludzie honorow i powinni byli poczekać z 
w ydaniem  ostatecznego  w yro k u , dopóki nie 
bmlzie w szystk ich  dowodów, ale w  tym  w y­
pad k u  ma się do czynienia z całą m afią. Ńa 
koszta  w yborów  fewiha nie potrzebow ał pienią­
dz:-. albowiem  k oszta  te  pok ryw a p a rty a .

Go sio tyczy  niedoszłej w-ycieczki do B elgra­
du, ośw iadcza św iadek, że lis ty  w spraw ie te j 
w ycieczki postał, w ielu posłom, m iędzy innemi 
K ram arzowi. R ząd dow iedział sic o tym  zam ia­
rze i w ydał polecenie, aby w szystk ich  tych  po­
słów zatrzym ać na granicy . Pojechałem  jednak  
do B elgradu sam, ale zostałem  na  g ran icy  za­
trzym any.

Na zapytan ie , k to  mógł donieść rządow i o tej 
wycieczce, odpow iada św iadek: Nie mogę na 
to dać stanow czej odpowiedzi Mówią, że refe­
row ał o tem  radca  dw oru B raun. Bj łem .zdania, 
że v- mojem najbliższem  otoczeniu musi się 
znajdow ać jak iś  d e tek tyw . T akże Sviże powie­
działem , że człowiekiem  tym , k tó ry  zdradza 
.ajem nice party jne , m usi być jak iś  poseł. Otóż 
jest dowiedzionem , że od czasu te j a fe ry  czło­
w iek ten  znikł.

W dalszym  ciągu ośw iadcza poseł K lofacz, 
że s tuden t B astika, k tó rv  rozpoczął rew elacyc, 
uczynił to nie z pobudek idealnych. Mówił on 
bowiem • J e s tto  dobry  in teres, na  k tó rym  można 
zarobić 2800 koron. W końcu prosi poseł K lo­
facz o przesłuchanie w te j spraw ie posła K ra­
m arza.

1 Obro i u a red, H ellera, d r R a s z y n ,  zap y tu ­
je  św iadka, czy przypom ina sobie, że Klim a 
s ta ra ł się pozyskać jednego  urzędnika z am bu­
lansu  pocztow ego, k tórem u cłiciał dać 300 ko­
ron m iesięcznej p łacy , w  zam ian za co urzę­
dnik ten  m iał w ydaw ać mu w szystk ie lis ty  do 
polityków  czeskich.

K j  ó_f.S~c z: Dow iedziałem  się o tem  od po­
sła ś tribernego .

Z .w ęp ca  d ra  Śvihy, ad w o k at dr B o u c e k. 
woła: Za to  należałoby  Klim ę zam knąć!

Św iadek, prof. M a s s a r y  k  opow iada, ze 
w czoraj w jed n e : z re s tau racy j pewien m łody 
człowiek opow iadał mu różne poufne rzeczy.

Na żądani? obrońcy oskarżonego sąd  uchw a­
lił. aby  M assaryk. mimo przyrzeczonej poufno­
ści, pou tórzył tę  rozmowę. M assaryk wobec 
tego ośw iadcza, że m łodzieniec ów pow iedział 
m a, f i  B astyka przed k ilku  jeszcze laty  p ro ­
sił go o sfotografow anie k ilku  dokum entów , 
czem u odmówił. B astyka  przyszedł do niego 
po jak im ś czasie ponow nie z tą  prośbą, p rzy ­
rzekając  mu w ysokie w ynagrodzenie w kw-ocie 
2.800 koron. Człowiekiem tym  jest kandydat, 
filozofii, V lasiha.

Dr B o u c e k  do prof. M assaryka: Go pan  
sądzi o śv iże?

M a s s a r y  k : Znam  go od k ilku  la t. Nie 
py ta ł mnie n igdy  o poufne rzeczy. Było mu 
w-szystko obojętne Zachow-anie się jed n ak  
ś r ih y  w ydało  mi się podejrzanem . Człowiek, 
k tó ry  czuje się niew innym , nie postępuje  ta k  
iak Ś rih a . Śt iha pow inien byl p rzy jść do p a r­
am en ta  i zmusić m in istra  spraw w ew nętrznych 

do satysfakej-i. Ale on położył się na  8 dni 
i długi czas w-cale na to nie rcagow-ał. Je s tto  
jednak , ja k  już" pow iedziałem , tv lko  podejrze­
nie. ale nie dow-ód. Zresztą nie zd iadził on 
żadnych tajem nic narodow ych. Nie jest on 

każdym  razie jedynym . J u ż  K-aicl pisał w 
pam iętn iku  swoim: R ząd wie o w szystkiem .
co -się dzieje w party i.

\d w o k a t B o u c e k  zapy tu je  św iadka, czy 
wie. że d r K ram arz pokazyw ał list K łofaeza 
z zaproszeniem  do udziału w- wycieczce do Bel­
g rad u  rad cy  nam iestnictw a. Braunow i.

M a s s  a r  y k W  kolach  poselskich w.iele 
tem  mówiono. K ram arz  pokazał ten  lis t 

B raunow i, było to  jed n ak  co najw yżej n ie­
ostrożnością.

św iad ek  poseł S t r  i b r  n y  ośw iadcza, że dla 
uzyskania konoesyi d rukarn ia  nej nie trzeba  by­
ło in terw encyi policyi państw ow ej. O pow iada 
o usiłow aniach K lim y co do pozyskania  pe­
w nego u rzędn ika pocztow ego, aby mu p rzy n a j­
mniej na 24 godzin w ydaw ał listy , pisane do 
niem ieckiej R ady  narodow ej, u rzędn ik  jed n ak  
odmów-ił.

.D zisiaj toczy się rozpraw a w- dalszym  ciągu.

Smtyine mlncue Burtewc.
j . (Telegr. „N, Reformy".) -

Petersburg, 15 m aja.
Burcew  ogłasza w „R ussk. śłow-o“ rew elacye 

w sprawie zamordowania Juszczyńskicgu i d a ­
je cło poznania, że sprawczynią morderstwa j'est 
Wiera Czebierjakowa , B ureew  zapow iada  szcze­
gółowe ogłoszenie roli, jak ą  C zebierjakow a o- 
degrala  w tem  m orderstw ie i ogłasza dwa frag ­
m enty  listów , z k tó rych  jeden  p isany  był przez 
sęd iego śledczego Śenenkę do Zamysłowcskie- 
go. W  liście tym  Seneńlco oświadcza* że śledz­
tw o nie w ykry ło  żadnych śladów  m orderst:va 
ry tualnego , wobec czego radzi śledztw o zas ta ­
nowić.

D rugi lis t by ł p isany  by ł przez Zam vslow- 
siriego do pew nego w ysokiego, obecnie n ie­
ży jącego już dygn itarza . W liście tym  pisze 
Zam> stow ski: Mimo. że ś  en en ko przypuszcza, 
iż niem a pow odu do oskarżenia Bejlisa o m or­
derstw o, przecież należy zauw ażyć, że wr walce 
przeciw  żydom  w szystk ie środlri są dobre. — 
W krótce odbędą się w ybory do Dum v, a proces 
ter. będzie znakom itym  środkiem  agitacyjnym .

Eurcew' zapow iada, że na w ypadek  zaprze­
czenia. treść tego listu , ogłosi list w całości i 
poda nazw isko ad resa ta .

Zatarg m eksykański.
(Telegr. „N. Reformy".) >l!

Tampico w rękach powstańców.
Nowy Jork, 15 m aja.

WojSka rządow e pod dowrództw em  generała  
Zaragozzy upuściły  onegdaj o 2 po południu  
Tam pico. Powodem  u stąp ien ia  z T am pica był 
b rak  am unicja. Z araz po w ym arszu w ojsk  rzą­
dow ych pow stańcy  pod dow ództw em  genera ła  
G o n  za li'sa w kroczyli do m iasta. W ojska rzą ­
dowe cofaj;, się do Śan Louis Potozi. Zanim 
tam  jed n ak  dojdą będą m usiały  stoczyć w alkę 
z pow stańcam i pod r orreonem . pow stańcy zni­
szczyli bowjem w szystk ie  to ry  kolejow e m iedzy 
Tam pico a  San L ouis Potozi. P o  z a j ę c i u  
T a m p i c a  p o w s t a ń c y  s t a l i  s i ę  p a ­
n a m i  S y t u a c y  i. a zajęcie przez n ich  s to ­
licy sta ło  się ty lk o  kw estyą czasu.

P ow stańcy  n a tychm iast po zajęciu T am pica 
otw orzyii u rzędy  ełowe. aby  zapew nić sobie 
dochody z ceł N ajbliższym  obecnie celem  po­
w stańców  je s t S a 1 1 i 11 o. Pod śa ltillo  c ią­
gnie z północy  15.000 arm ia generała  Yilli, a z 
przeciw nej s tro n y  silna arm ia genera ła  Gon- 
zalesa. Sądzą, że pow stańcy będą za m iesiąc 
panam i sto licy .

Londyn, 15 m aja.
T u te jsze  dziennik, po tw ierdzają  w iadom ość 

o opuszczeniu Tam pica przez wrojska rządow e.

Pielęgnowanie zdrowi?,,
Niem a tak iego , k tó ry b y  nie spo tkał się z ta"-* 

lcienii przypadkam i chorób ezyto w sw ej ro­
dzinie. czy to w kole znajom ych dla k tó rych’ 
absolutnie nie można było w ykryć  j)rzvczynj 
pow stania. Choroba pow stała  i n ik t, czasam  na- 
w et i lekarz, nie w iedział, skąd. D latego też jv 
oddaw na nasi badacze stara li się znałeś: nrzy- 
czynę tych  zagadkow ych schorzeń, i teraz 
w iem y już. że odk ry to  najw iększe źródło cho­
rób i to  w sam ej jam ie ustnej człowieka P rzy ­
czyna je s t tak  p ro sta  a dow ód ta k  jasny , że 
dziwie się ty lk o  należy, dlaczego już daw uiej 
n ik t na to  nie w padł.

Gała spraw a k ró tk o  —  ta k  się p rzedstaw ia: 
Z każdym  wdechem  i z każdym  kęsem  pokarm u 
d osta je  .się do ust niezliczona ilość bak tery j 
częścią n ieszkodliw ych, częścią jednak  •szkodli­
wej n a tu ry . M iędzy tem i nieszkodliw em i snaj- 
dują się tak ie , k tó re  niszczą zęby i tak ie , k tó re  
wrprosi mogą spow odow ać choroby. Jeżeli jam a 
ustna  jest n ieczysta , błona śluzowa zapalnie 
zm ieniona, a na zębach jest osad lub też kwią 
w nich albo m iędzy nim i resz tk i pokarm ów , to  
znajdujące się wr jam ie ustnej b ak te ry e  roz- 
mmikają się w  se tk i milionów'. Jeżeli wr tym  
stan ie  nie w ym yje się jam y  ustnej k ilka  razy  
dziennie an tysep tyczną  wodą do ust (Odolem), 
to  na bardzo p rzyk re  następstw a nie długo 
trzeba czekać. P rzy  w dechu razem  z pow ietrzem  
d osta ją  się m asy b ak te ry j do p łuc, albo przez 
rany , p rzetok i zębowa lub tp . do krw i. Oprócz 
togo b ak tery e  przy  swej przem ianie mat.eryi 
n rodokują  jad y , k tó re  dosta ją  się częścią do żo­
łądka , częścią przechodzą do obiegu krw i, i 
w sku tek  tego  pow stają nudności, bóle głowy, 
b rak  ap e ty tu , zaburzenia w traw ieniu , schorze­
nie gruczołów' szyji i płuc, ba, naw et spostrze­
gano cnoroby oczu, uszu lub też naw et zatrucie 
krw i Iluż to  znajduje się neurasteniK ów , k tó ­
rzy  te i, w łaściw ie tak  śm iesznej przyczynie 
(śm iesznej, bo każd y  człow iek łatw o może tego 
uniknąć) zaw dzięczają swoje uciążliw e cier­
pienia,

D latego też ja k  najusiln iej polecamy' p rzy­
zw yczajać sie do pilnego pielęgnow ania zębów 
Odolem. K io sta le  codziennie używ a Odolu, ten  
w edług dzisiejszego stan u  wńedzy możliwie 
najlepiej konserwuje zęby i jam ę ustna.

39Ć5

Praga, 15 m aja.
„ P rag e r T ag b la tt"  donosi, ze z pow odu re- 

w tdacyj o policyi panstw'owrej vr. P radze  n as tą ­
pią w najbliższym  czasie bardzo w ażne zm ia­
ny  w p rask ie j policyi państw ow ej. Ma ustąpić 
między' innym i radca  dw oru K rikaw a. d y re ­
k to r  policyi.

Tmma mmtroiioao.
(T ehgr. „N. Ref.“j

Konstantynopol. 15 m aja.
W obec su łtana  i k siążą t odbyło się w czoraj 

otw arcie nowo w ybranego parlam entu . P ierw szy 
sekre tarz  su łtana  odczy tał mowę tronow a, k tó ­
ra  w spom ina o ciężkich przejściach T urcyi, k ie ­
dy  państw '0  ze woszeeh stron  zostało zaa tak o ­
w ane w cnwili, gdy  nie odetchnęło jeszcze po 
wrojnie z W iocham i i po rcw olucyi w ew nętrznej. 
Mowa tronow a przypom ina reform y v,r armii i 
nrizedstawia przebieg rokow ań z m ocarstw am i 
eo do ostatecznego uregulow ania stosunków  po 
wojnie, W skazując na  uchw ały londyńskie, w y­
licza przeprow adzone już reform y w adm ini­
s t r a c j i  k ilk u  w ilajetów  i te  reform y, k tó re  
jeszcze przeprow adzone będą. P odkreśla  k o ­
nieczność utw orzenia silnej flo ty , w skazując 
przytem  n a  usiłow ania w celu ograniczenia w jr- 
datków , zm niejszenia deficy tu  i zaprow adzenia 
rów now agi w' budżecie; rokow ania z F ran cy ą  i 
Anglią pozw oliły na korzystne  załatw ienie kwre- 
sty j budżetow ych.

T ekton iczne 1 te legraficzn e
iMoniosci „110(00] Rotora?"

z 15 maja.

Wiedeń. W czoraj um arł W 54 r. życia szef 
sekcyi w m inisterstw ie hand lu  WoicioMi S t i -  
b r  a 1.

Bukareszt. Ze s tro n y  m iarodajnej stw ierdza­
ją, że ogłoszouj' w' dzienniku  gałackim  inter- 
wiew z am basadorem  lir. Czerninem  od po­
czątku do końca je s t z myślowy.

Wiedeń. „F rem d en b la tt"  zaprzecza doniesie­
niom dzienników', jak o b y  stanow isko posła 
au str. węg. w  Bukareszcie hr. Czernina było 
zaehw iane.

Ciągnienie II. lote-yi klasowej.
Wiedeń. P rzy  -wczorajszem ciągnieniu II. lo- 

te ry i k lasow eją w ygrana  30 000 koron p ad ła  
ną nr. 21.313.

P a m ię tn ik i  K a ic la .
Praga. „P rag er T a g b la tt" . donosi, że pam ięt­

niki K a io k  zw róciły  uw agę najw yższych kó ł 
że w yciągi z t j rch pam iętników  w ysłano do 

następcy  tronu.
Pierwszy maja w Petersburgu." 

Petersbuig. (Ag. pet.) Z pow odu 1. m aja st. 
st. stra jkow ało  wmzoraj około 50.000 robo tn i­
ków'. Policya aresztow ała k ilk u n astu  robotni­
ków

Aresztowania w Odessie.
Odessa. (W AT). Ogólną uw agę zw racają  tu  

liczne rew izye i a resztow ania w'sród studen­
tów'. Nocy w czorajszej aresztow ano 8 studen­
tów . Rów nocześnie aresztow ane k ilku  robotn i­
ków , członków  zarzadu k as  chorych robotni- 
czj'eh. R obotnicy k ilku  fab rj'k  odeskich ogło­
sili na znak p ro testu  stra jk .

Rozwiązanie „Tow. Czerwonych Rosyan".
Gniewin. Istn ie jące  tu  tow arzystw o ro sy j­

skich górników' pod nazwrą „Tow arzystw o Czer­
w onych R osyan" zostało  rozw iązane po przed­
sięwzięciu rowizju w  lokalu  stow arzyszenia i w 
m ieszkaniach funkejm naiyuszów ' stow arzysze­
nia K ilku funkeyonaryuszów ' tego stow arzy­
szenia aresztow ano pod zarzutem  zd rad j' stanu.

Duńska para królewska w Paryżu.
Paryż. (W AT). W  sobotę o godz. 10 przed 

południem  przybędzie do Calais duńska  para  
królcw 'ska. W ieczorem  tego sam ego dnia  od­
będzie się w pałacu E lizejsk.m  obiad galow y na 
cześć gości. Z Paryża  w yjedzie duńska para  
kró lew ska z pow rotem  do Danii we w to rek  o 
9. przed południem .

Mianowania. Z Wiednia telefonują: Minister 
sprawiedliwości zamianował sędziami powiatowy­
mi sędzió:v: Alfreda Dmżdzikowskiego w Liszkach. 
Klemensa Bielskiego w Tjmzynie dla Rzeszowa i 
Kazimierza Jaślara w Andrychowie dla Gorlic.

N a d e s ł a n e .
(Artykuiy w tym dziale nie pochodzą od 

redakcyi.)

Naturalna szczawa 
B ilm s ft?

najsijniejsza alkaliczna (sód-lityn) 
szczawa Czech.

W yborny, dyetetyczny napój stołow y Co 
do w artości szczaw y b illń sk ie j zapy tać  się 
lekarza  dom ow ego,--------------

(Nie zapychaj zanadto kiszki) jest to  napo­
m nienie, stosow ane przez L u tra  cło tych , k tó rzy  
uzyskać  chcą późną starość . Pow inien zatem  
każd y  bez różn ie j' wueku, stanow iska i rodzaju  
tę  zło tą  regułę  brać sobie za zasadę i zapobie­
gać tem u, aby  nie nabaw ić sią cierpienia zw y­
k łe j obstj'pacyi (zapchania albo zatw ardzenia), 
k tó re  zaw rze je s t uciążliw e, a z czasem  sta je  
się naw et pow ażnem  i groźnem . Baw iąc się 
można każdego  ran a  po przebudzeniu  się spra^- 
w'ić sobie upragnioną ulgę przez czyszczenie k i­
szek. g d j' się przed spaniem  zażyje szk lankę 
od wina gorzkiej w-ody „H u n y a d y J a n o  s“ , 
k tó rą  wr każdej ap tece, d roguery i i sk ładzie wró<ł 
m ineralnych nabyć można. 1328.

• Pierwsza zmarszczka je s t  pierw - 
szem  pow ażnem  zm artw ieniem  d la  py* 
knej kobiety. D ajm yż j"ej śrooek, by 

ją  usunęła. W ystarczy , by nżył* 
w ybornego C rlm t Simon, który  
p rzyw racając  naskórkow i eia 
styczność, usunie zm arszczkę, 
tę  złow r gą  zapow iedź uardzo 

o- *■ w ielu innych, jeżeli Bię tem u 
nie zapobiegnie. U zupełnić to pielęgnow anie piękności 
p rzez  Poudre de riz  Sim on, z poręczeniem  z czj's te j 
m ączki ryżow ej, p rzew yższający  skutecznością w szyst­
kie pudry  zw ykłe z j m łkłatiem łojkn, a  za trzym a 
się sw ą świeże5’ ■ luf. 185 ?

Górne Węgry, Perła Karpat.
W spaniałe położenie.

Srdyoaktywne termy siaruzane 1 kąpfsie n u lo ­
we przeciw podagrze, retjmatyzmowł, iach <*t.- 

wi, newralyii i t. d.
Zakłady wodolecznicze, Zańder, Rontgeu 

chnia dy lotyczna.
Wytworna, międzynapudowa publiczność 

Lekarze polacj; Dr Filipkiewicz i Dr Miinz. 
Frekwencya 14.000. —  Od 1/1. do 18 WI. i I,1X . 
do 31/XII. Mieszkanie z utrzymaniem, kąpielą 
lub leczeniem mułowem 8 K dziennie. —  Pro­
spekty wysyła Dyrekcya zakładu kąpielowego. 

2548 6 8

HllEPBZElŁlISZdZOKł: mydło 
B l A ł ć E  r . l L J E  T L E N  wydelikaca cerę, 
czyni ją miękką i usnwa nieestetyczny połysk 
twarzy. Należy ono do najlepszych z istnieją­

cych fabrykatów 3274 3 ? 
Do nabycia wezędzib w cenie 8 0  nal.

Dr Józ^f Scbarff - Karlsbad
rozpoczął swą czynność sezonową. 3550 3 3

IU I
ordynuie, jak  zwykle, przez łatę 

lekarz zakładowy

D r K a l i k s t W ł y ń s k i
3915 1 10 (przez zimę w A.rco,

K u c -l  p r z e j e z d n y c h
Kraków. 14 maja.

H0TEI FRANCUSKi: Józefowie Adamczewscy z Gnie- 
zna Radca Dworu Maryan B ilińssi z Wiednia Józef Bi­
skup z P rag i; Jan  Ihnatowiez ze Lwowa Paweł Koryt­
ko z Suchodołu; Feliks Korn z Bielska; Bohdan K ras­
sowski z Podola rosyjskiego; Jadw iga K rassow sta z Po­
dola rosyjskiego; Dr Franciszek Lubieński ze Stryszowa; 
Leonia AD-araLowa z W arszawy; Emanuel beubrun i  
W iednia; Edward Richter z Monachium: Ignacowie Se- 
bertii. z Grodna; Edward Schneider z W ieunia; A rtur 
Sten z Mora ts] iej Ostrawy; Jan  Stróbczewski z Prus 
(Królestwo Polskie); Jan  Tessaro z Monachium; August 
Trćmolieures z Paryża; Piotr Treter z F iw k i; W lady aw 
Zajączkowski ze Lwowa.

H0TE.L Na RODUWY : Remigiusz Bolcewicz z Jass; Hie­
ronim oacewicz z Drohobycza; Anna Rutkowska z Ry­
manowa; T eo’ozya P a łkowska z W arszawy; Edwardowie 
Kwiecińscy z K arLhadu; Ewa Leopoldow„a z "Berlina; 
Tytus Kacz arsk: z Górki Narodowej; Jan  Hackenborg 
z Lublina; Zofia Święcliowa z siostrą z Myślenie; Leon 
Kornoltth z W iednia; Józef Anders z Zakopanego; Jan  
Myśliwiec z Dąbrowy Górniczej.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca:

I^Uha? Koiopiriski.

i I 1 I "as 'ty lit fjffl '1 IR Program od czwartku 14 do niedzieli 17 maja 1914 r.: 1) Tydzień nowości Pathego (aktualne). — 2) Pani SmitL uczy się „ _. W V ' lEf 521411 ilr^n. tanga (kcmiczna). — 3) EKSCENTRYCZNE ZACHCIANKI. — 4) Solo, trupa atrobatów. — 5) Maks i koledzy (humoreska). pMy ulicy B1BŻ. Gertrudy 1* s. 6) „NoruiskI“ ZŁOTE SOśCE (dramat. W głównej roli WALDEMAK PSYljANDER). — — Muzyka l pułku piechoty.
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T e b c y j Ię .y k  angielsk iego ,
■■ udzieia ru t. nauczycielka (oso­
bno i zbiorowo), na przystępnych, 
warunkach. Starowiślna 39, jfic., 
parter, na prawo. 3393 7 8

U1  » p  JEOl
w Warszawie, Howsgiodzka 11

przyjm uje przedstaw icielstw o 
artykułów  technicznych i in ­
nych ua Królestwo Polskie i 
F o sy P . 3785 3 3

W d o w a
szuka większej posługi domo­
wej lub prania. Czarna W ieś, 
K onarskiego 15. 3975 i  o

Dom parterowy, murowany, suchy, 
o 5 pok. słonecznych, przedp., ka­
cimi, z przyn., wraz z ogrodem wa­
rzyw i cwocow., o 700 sążni Q , 
nadający si- n r parcele budowlane, 
w Oświęcim ie, przy głównym 
trak -ie , korzystnie do sprzedania. 
Cena kupna 26.000 K, gotów ki na 
razie 6000 K Warunki u p. Selin- 
gera w Oświęcimie. 3913 2 3

VL9asłO naturalne, ka-packie, wy- 
" *  syta 5 kg. za 12 koron opła- 
tnie, Jan  B arnaś, Szepes-Ófalu
(Węgry). 3958 2 20

m i mięte
w e

przyjm uje w każdym  
czasie zdolnych a g e n ­
t ó w  I  a g e n t k i  do
rozsprzedaży dziel na 
raty . 16317 o

Obiady domowe
w miejscu i ua m iasto. Ulica 
Sobieskiego 16  C, I I  piętro. 

2890 10  o

Wj
adziela lekcyj z zakresu g i­
mnazjalnego. Zgłoszenia listo­
wne pod Liczbą 33  poste re ­
stan te  Kraków. 3255 u  o

P o k o j e
Jo w vna;ącia, z utrzym aniem  
lub bez. Ul. Sobieskiego 16 C, 
II piętro. 2888 9 o

I MW
jęz. francus. i niem. udziela 
się pod przystępnem i w arun­
kam i. U lica Sobieskiego 16 C, 
II  piętro. 2889 9 o

Wszelka bieliznę
w ykonuje się tanio i starannie , 
Kraków, Stradom  8, I  p.

3520 7 0

Handlow iec z jednorocznym kur­
sem handlowym dla absolwen­

tów szkći średnich, z praktyką biu­
rowa poszukuje odpowiedniej posa 
dy. Zgłoszenia pod „Pra5u“ przyj­
muje kdministracya „N. Reformy 

3687 6 6

FLANCE
(rozsady)

warzywne i kwiatowe, w doboro­
wych odmianach na obecny sezon 
wiosenny, są do nabycia w Zakła­
dzie ogrodniczym „P lan iccya11. A. 
Łazarskiego, w Tarnow it. na Gra 
bówce. ul. Warzywna 57. I lu s tro ­
w any cenn ik  na  żądanie g ra ­
tis  i Iranko . 3712 5 5

ROM? U t ó i
kupię, niywany, nowszej konstrukcji 
t  wolnobiegiem. Zgłosz.: „F reilauf1 
poste restante Podgórze. 3802 2 2

E. X III 1044 13. 3997
28

i Mm

n t i  r a i
Dra A. Tamawskieno

w  K o s e w ie  (st. kol. Zabło- 
tów ) w  G alicyi W schodniej 
o tw arta  do końca roku. Lecze­
nie wodą, kąpielam i powietrz- 
nemi, dyetą  (także  ja rsk ą  s 
postem), g im nastyką zwykłą i 
oddechową, w  cierpieniach 
przem iany m ateryi- traw ienia, 
nerwowych, kobiecych i t. d., 
oraz przysposabianie do życia 
hygiem cznego. 3575 4 10

Zadr?
oszczędna Pani domu nie ob­
chodzi się bez Ciasta h i g i e ­
n ic z n e g o  strudlowego J a  
s t r z ę b i e c  M a tc z y iU k ie j  w  

E o lc m y i ,
W  pudłach znajdują się bo­

ny n a  serwisy, obrusy, 1 K  i 
wiele potrzebnych drobiazgów. 
Pudło na 16 osób 1 kor., na 
8 osób 50 hal. Panom  kupcom 
ogromne rabaty . 2358 8 8

L etn ie  m ieszkania , z całkowi- 
tem utrzymaniem, w miejscowo­

ści zdrowej i ładnej, 45 minut ko­
leją od Krakowa. Wiadomość: ulica 
Smoleńsk 12, I p., m. 3, od 11—1 r. 
i od 61 8 w., z wyjątkiem świąt. 

3894 3 8

Na wni sok strony egzekwującej 
Em ila Sńberbacha w Krakowie od­
będzie się dnia 19 czerwca I9i4 r.
0 godzinie 9 przed południem w biu­
rze Nr 14, parter, w c. k. Sądzie 
powiatowym cywilnym w Krakowie, 
ul. św. .Tana, Jicytarya następują­
cych realności:

1) lwh. 137 gm. Fłaszów, składa­
jącej się z czterech parcel o łącznym 
ib: zarze 16.6“8 m. kw., na  których 
ana dują się dom mieszkalny, bu­
dynki dla gospodarstwa rolnego 
oraz abrysa gipsu nawozowego 
murarskiego i sztukaterskiego;

2) lwh, 117. 158 i 284 gm. WTola 
Ducnacka, składającej są  z faoryki
1 kopalni gipsu, tudzież fabryki 
cegieł wraz z g run tam i nia.eryałc. 
wemi. budynkami mieszkalnem' i fa 
brycznymi, oraz maszynam..

Wartość szacunkowa realności 
ad 1) 95.690 K 
ad 2) 458.039 K 40 b.

Najniższa ofena ad 1) 47.845 K 
ad 2) 229.019 K 70 h.

Pcniżei najniższej oferty sprzedaż 
nie nastąpi.

Do realności lwn, 137 ks. g rt 
gm, Płaszów należą przynależności: 
oszacowane na 616 K — dn r :al- 
ności lwh. 117, 158 i 284 gm. Wola 
Dncbacaa przynależności oszacowa­
ne na 6723 K.
C. k. Sąd powiatowy cyw Oddział XIII,

Kraków, dnia 27 kw ietnia 1914-

Teatr Amatorski.
J e d n o a k tó w k i  L u d w ik a  

S t a s i a k a :  O statn i —  Zdzie- 
ciniały S tarow ina —  Nad Ko­
łyską. W y s y ła  „ S te l l a "  w
B O C h n i. 3873 3 o

P a n n a  in t e l i g e n t n a
z dobrą krawieczyzną, ;zyciem bie­
lizny. znająca się na kuchni i gospo­
darstwie, z dobrem świadectwem, 
poszukuje miejsca. — Mokrzycka, 
ochrona kobiet, Kraków, Pańska 5. 

3875 3 3

L u s t r *  o
duże, biurka, stoły gam iturek  mały 
mebli, fortepian Krotki, dobry, pia- 
nola z nuram i i różne meble uży­
wane, zupełnie wycprzedaję. Kri 
ków Gołębia 5, sklep. 3885 5 10

m do m k
wynagrodzenia za wyrobienie stałej 
posady przy jakiejktlw iek instytu- 
cyi. Zgłoszenia pod M. 500 poste 
restante Kraków  1, za okazaniem 
kw itu inser. 3889 4 4

Apteka łapinikiego
Kraków , K row oderska 74 

przyjmie asysten ta , rozpoczynają­
cego studya nniwersytei kie. Pnr-i- 
cnlnm yitae pożądane. Posada do 
objęcia 15 czerwca, ewentualnie 1 
lipca Nieuwzgltdnione bez odpo­
wiedzi. * 3895 3 3

M ę ż c z y z n a
z u n iw ersy teck im  w ykształ­
ceniem, poszukuje zajęcia. — 
Zgłoszenia pod 3yOO przyj­
muje A dm inistracya „Nowej 
Reform y". 3900 4 9

j ,  łO‘n ik a  z kapitałem 25000 K 
■* potrzeDa do rezszczenia fabry­
ki czekolady, która się dobrze roz­
wija. Zgłoszenia przyjmuje Kazi­
mierz Ludwiński, fatryK. cukrów 
deserowych i czekolady. Kraków, 
Bracka 5. 3928 3 3

L. 1131. 3615 3 3

Ogłoszenie.
G m ina m iasta  'M yślenice 

sprzeda z wolnej ręki d o m  
piętrow y, murowany, w R yn­
ku, o dtvu ironiach, nadający 
się także na  hotel i na  za­
jazd, którego tu ta j niema, 
za cenę ponad 50 tysięcy ko 
ron.

B liższa w.adomość w M a­
g istracie

O ferty wnosi i należy do 
2 5  m a j a  1914 r .  w raz z wa- 
dynm 100/0 ceny oferowanej.

M yślenice, 25 kw ie tn :a  1914.
B urm istrz 

E. K le b e r f .

S01A1KA JQDO-BROMOVIA NAJ?11N1EJS<A Ul FOROMŁ
Prześliczne położenie, znakomite połączenia kolejowe, bezpośrednie wagon; Krakowa, Lwowa 
W arszawy, Zakopanego i t. d. Urządzenia baliieotechiiiczne doskonałe. Zak’ad tnm rastyki leczni­
czej. Wodociąg, wody du picia, kanalizacja, oświetlenie elektryczne, łazienki ogrzewane, mie­
szkania przew ;żnie z piecami, nowy zakładowy hotel Pension elegancko i uardzo wygodnie 

urządzony, restau racja  pierwszorzędna, pensjonaty. — Ceny bardzo umiarkowane.
£ Ó I  K A B C Z A Ń S K A  M IK B R A L N A  do kąpieli w dojna; najtańsza, w skuteczności pize- 
wyższa dziesięciokrotnie n. p. sól morską, wszędzie do nabycia. 3048 6 10 ,

T -3 " W szelkich w y i-ś r ie ó  ad z ie la  z a rz ą d  zak ład u  kąp ielow ego w Rabce. P rospek ty  franco

Sezon ed 20  maja do 2 0  września
S zczaw y a lka liczn a  - s ło n e

(7 zdrojów ).
W skazania: cnoroDy dróg oddechowycn. narządu trawienia,
dróg moczowych, przemiany materyj, krwi i choroby nerwowe.
Zakład inhalacyjny, hydropatya, łazienki mineralne, kąpiele i leżalnie 
słoneczne Mieszkania z komfortem od 1 60 K p.r.ząwszy; w I i II] 
sezonie 20—30% tańsze. Lekarz zakładowy Dr K. W lyćski , siedmiu 
wolno praktykujących. Zwolnienia od taks wyjątkowe, w I I  sezonie 
wykluczone, Miesznania po każdym gościu przymusowo dezyarekowane; 
śmiecie i plwociny spalane w specjalnym piecu. Stacya kolei S4ary 
Sacz lub Nowy Targ. — Zgłaszać się o mieszKania i nakrów do Za­

rządu, a unikać taKtorćw. 3220 3 8
Wody lecznicze „Józefina, Magdalena, Wanda“ i doskonałe stołowe „Ste- 
fa r  i Jan“ wysyła; 2Farząd w czasie bezmroźnym w skrzyniach po 25, 

30 i 50 flaszek. Do nabycia również w aDtekach i drogueryach.

B.i MLautudm
Villa Wanda—Dom Polski
dla gości kąpielow ych o tw aity  od 1 m aja, W ygodne 
m ieszkania, w inda, oświetlenie elektryczne, centralne 
ogrzewanie, opieka dla chorych.

I j W łaścicielka
B 3074 12 12 H e le n a  S z c z e p a n o w s u a .

M e c  damski Józef GałizRB
Kran ul. Długa 1.4,1 p., róg ul. Basztowej.

N i sezon wiosenny przyjmuje zamówienia na kostyumy fran­
cuskie. angielskie, spódnice, płaszcze, całe sakw ą angielskie, amazonki 
do jazdy męskiej i do każdego sportu. Modno matoryaiy na składzie: 
T ein ie , modę krepp, coteline, wiosenna him alaja, ramage, modne pepito, 
eponge i t. d., przyjmuje i z przyniesionych materyj. Dla pań przyjezdnyoh 
m iara zaraz. Dewiza; panktua 'n ie, gustownie i po cenach najniższych.

1737 11 15

U l i c a  F l o r y a ń s k a  5 5 , .  I  p .
M

T e i e i o a  2 1 1 3 .
c sNCW F ' (UJtSA

przygotowawcze do egzaminu:

O
R>

O 1) z rachunkow ości państw ow ej I buchaltery i kup ie- *
p b i o i  e l r l o J n a n n - n  -nr n  I r  V  Ct TD1 PC + T1 1 p ł t t r l  A 07 P  T J W  O W  i  P  I O

Ekstrakt orzechowy
do farbowania Siwych włosów

wynalazku 
Ju liusza Józefow iczaf perfumera.

A
Jako nieszkoóiiwy środek kosme­
tyczny ęw jednym flakcme) nasz 
E kstrakt nadaje s..ę najlepiej do 
poprardenia barwy włosów spłowia­
łych, siwych lub rudych na kolor 

brunatny, sza .yn  i blond. 
Fiakon kor. 3. flakonik prób. kor 
1 20. — S] zedaż w K rakow ie u 
heim a i Sp , Rynek, L inia A-B; 
J . Hanaki i Sp., Szewska 1. 5; Er. 
Zopotha i S. . Sienna 1. 12; Sporna 
i Ski, oraz Komorowskiego, ul. Flo- 

ryrńska,
We I w o w le t u P. Nil da: cha i Sp.. 
nl Kopernika 1. 1; A. Beacucka, 
ul- Kopernika 1. 5. 1949 10 10

S y s te m  „ F lu s s“
l  i k. oanw, dostawia i anjks. dostawca

nadworna szfuczna faritiamia, aprefura  i chemiczna pralnia,
S p ec ja ln o ść : chemiczne czyszczenie na sucho i farbowanie 
najdelikatniejszych sukien jedwabnych — wieczorkowych.

Ceny niskie 1 wyborne wyKonanie- Zlecenie z prowincyi s ttbko .
W  tym specjalnym d:»iale największa fabryka 
w Czechach, Galicyi, na Morawach i na  Śląsku.

W łasne -Kłady fabryczne: w kraKowit f. przy ulicy św. Krzyża 7, 
Tel. 2 4 2 7 , II. nrzy ul. KarmellcKltjlO, III. Podgórze, Staromostowal.
P ro szą  nw azać n a  m oją firm ą z pow odu n adu iyć .

Zam iwienia z prowinmyi jak najszybciej. * 9 0  
2302 6 10

L. 10570/914. 3988
l. a.

O b '# ia i? ,€ 2 e n S a .
M agistra t m iasta K rakow a podaje do publicznej w ia­

domości, iż celem oddania w przedsiębiorstw o dostawy nafły 
dla potrzeb Gminy m. K rakow a w czasie od 1 czerwca 
1914 r. do 31 m aja 1915 r. odbędzie się w  p i ą t o h  d n ia  
2 2  m a j a  1814 r .  o godzinie 12 w południe w W ydziale 
I. a. (ekonomicznym) M agistratu , I I  p., drzwi N r 22, publi­
czna licytacya zapomocą otw arcia pisemnych i ostemplowa­
nych ofert.

W adynm  w kwocie 500 koron ma każdy ubiegający 
się o dostawę złożyć w K as;e m iejskiej przed licy tacyą i do 
oferty dołączyć k w it kasowy.

N adto oferenci, którym i m ogą być ty lko  w łaściciele 
kopalń i fabryk nafty , obowiązani są złożyć przy licytacyi 
próbkę nafty  w ilość. 3 litrów,

W arunki dostaw y przeglądnąć i odnośne druk. o trzy­
mać można w W ydziale I. a. (ekonomicznym) M agistratu  
w godzinach urzędowycn.

Ilość dostarczyć się m ającej nafty oblicza się przecię­
tn ie na  18.000 Kg.

M a g i s t r a t  s t o i .  k r ó l .  m i a s t a  H r a k o w a ,
dnia 7 m aja  1914.

Z n a k o m ita

Herhrrta z aieid
w s z ę d z i e  w  kraju do n ab yck

S m rsk i i
...«o tt. KruKowie.
Rok założenia 1853.

- Chief, składanego' w c. k. Namiestnictwie we Lwowie; O
■g 2) z buchaltery f kup ieck ie j pojeó, i pcdw.j 
t  3) z k o resp o n d rn c . 1 handlow e) i , (*

4) z buchaltery i d ia  nrządników  Stow arzyszeń Za- 
ó ,  liczkow ych, składanego w o. k, Akademii handlowej g ,

»> -  w Krakowie R)

U rozpoczynam dnia 11 maja b. r. w
Ifł Zgłoszenia w mojem —

ra B I U R Z E  B U C H A L T E R Y J N E M
*9] w K rakow ie, n l. f lo ry a ń sk a  1. 55, I P> •

|  Stanisław Burnatowicz g
S  nauczyciel buchalteryi, kwiesk. c. k Urzę- ST

- 3  dnik ra-hunkowy, lustrator S t warzyszeń g *
Zali, zkowych i były Dyrektor takiego Sto- BI

3666 13 0 warzyszenia, zaprzysiężony Znawca ksiąg
Ci handlowych przy c. k. Sądzie krajowym etc. JJ;

§  BIURO i SZKOŁA PISANIA NA MASZYNACH. «  
Ulica Floryańfffca 55, I p. - - - - Telefon 2113.

W a l n e
dla płacących nadmiarne podatki.

Fachow -ec w spraw ach podatkowych, ze stndyam  aka- 
demickiemi i wyższemi studyam i skarbowem i, były konce­
ptow y urzędnik sk a rbu i były facnowy referen t Tow arzy­
stw a ochrony podatników , załatw ia l i s t o w n i e  wszelkie 
spraw y podatkow e —  układa fasye do podatku  osobisto- 
dochodowego, domowo-czynszowego, rentow ego —  wnosi od­
wołania, reku rsy  etc. —  N a żądanie w spraw ach większych 
w yjeżdża n a  miejsce.

Z g ł o s z e n i a :  Fachowiec, w sprawach podatkowych 
w Mszanie Dolnej. 3554 3 3

H O T E L  .,S A N S -S O U C I“
n  L w ó w , ol. Szajnochy, róg Sykstuskiej. L w ó w . [H  

“  Komfort. — Ceny um iarkow ane. — N a je le g an tsza  — . 
L J  kaw iarn ia  i restau racya . 2624 23 O I I

D ostarczam y najpoczytniejszych czasopism krajow ych i za­
granicznych w  podprenum eracie za połowę ceny po akaza- 
niu się nowego numeru. P ism a s ta ją  się w łasnością abo­
nenta  i odpada kłopotliw e odsyłanie. Zgłoszenia do księ­
garn i i b in ra  dzienników H e r m a n n  G o M s c h m i e d t ,  
T . z o. p„ W iedeń, I., W ollzeile 11. ’ 4025 l  3

P sądowo uprawniona

3  p f ł f e ^ e
kuchnia, przedpokój, na I piętrze, 
do wynajęcia od 1 czerwca lub zaraz. 
A leja Mi kiewicza 49. 3929 3 3

do umieszczenia na bipoteke real­
ności w Krakowie. — Wiadomość 
w biurze adw. Dra Nadia, ulica 
Sławkowska 14 3931 3 3

Korzystna sposobność.
Kompletne urządzenie kawiarniane 
do sprzedania z powodu przebudo­
wy domu. Tamże portal (wystawa 
kompletna), drzwi, okna i drzewo 
budowlane tanio do sprzedania. — 
Wiadomość: Sławkowska 30, II  p„ 
u właściciela. 3935 2 3

Do w ynajęcia od lipca

S  f e l e j n
m R yn ku  głó w n ym
z 3 ubikacyam i i 2 piwnicami. 
W szędzie oświetlenie e lek try ­
czne. Cenę poda p. Józef Robak, 
K raków , Zw ierzyniecka 1. 11. 
(Telefon N r 3360). 3937 3 3

Do sorzetH
dom parterowy (murowany, kilka­
naście ubikacyj z werandą, w bardzo 
ładnem położeniu), wraz z wielkim 
ogrodem warzywno-owoc. (15 minut 
drogi z Rynku gł.). — Zgłoszenia 
przyjmuje p. Rnzalia Krasuska, Kra­
ków, ul. Jagiellońska 9, w oodworcu.

3941 2 10

Droguerzysta
egzaminowany, poszukuje posady lub 
zastępstwa. Zgłoszenia pod „Kuty- 
nowany“ do biura dzienników Soko­
łowskiego, Lwów 3850 3 3

ru t. korepetytor, poszukuje 
lekcyj. Zgłoszenia: „ F e lic ita s“ 
poste rest. Kraków, za okaza­
niem leg. ak. 3295. 56 13 o

l a w ?  w i i l  mlii. sztucznyih H p r i s p e c y a i n y c h  l e c z n ic z y c h
fod flrmi,

K. RZUCA I CHNUIi
p r z y  u l .  ś w .  G e r t r u d y  p o d  N r .  4

wyrabia pod kontrolą komii Prumyiłoref Tow, Lak, Krak. polaooaa 
pr.ui tok Tow.

w o d y  m in e r a ln e  s z t a c z n e
odpowiadające kxładem chemicsnym wodom _JSSK , GESt Hi) 
BLERSKIEJ 3ELTER SK IEJ, V lJŁY, MARYEKBADZKIEJ, HOM- 

BURG. lilSSINGEN, kuŁńai

sn e cyaln e  leczn icze  231 is o
jak: litową,bromową, jodową, żelazistą,kwitną,oras w o d y  le c z n ic z e  

n o r m a ln e  i  przepisu P r o f .  J a w o r s k i e g o .
Sprzedaż cząstkowa w aptekson i drogueryach. Cenniki na żądania franco.

piękne, zdrowe, kto chce mieć, 
nieci, używa znakom itego w ar 
szawskiego proszku „ A G A -  
T O L L T“ ,  w yrobu S t .  G ó r ­
s k i e g o  w W arszaw ie. Skład 
głów yn w D rogueryi M agi­
strów  fa-m . J .  H aN A K A  i 
Sp., K raków , Szew ska 5 —  
Pudełeczko a  60 hal. i 1 K. 
P as ta  w tubie 60 h. 2824 4 10

z najlepszego przędziwa, jak  
n a jsta rann ie j w ykonrne, jako 
to: Płótna białe zwykłej 
i jrrześcieradkowej szero­
kości, dymy, di-eliszlii 
chusteczki do nosa. ręczni­
ki, ścierki, obrusy serw ety  —  

poleca 2884 6 10

TkaSisIa nlócien

Ha fp  11
u> K orczyn ie  onok K ro sn a .

Z powodu 
zmiany lokalu
mającej nastąpić od 1 lioca, z ul. 
św. Jana  na ul. św. Anny 3, 1 p, 
(gdzie Administracya „N. Reformy“), 
wysprzedaję fort. i pianina i fis­
harmonie po cenach fabrycznych

Z.  T l a f c  ' J .
2886 9 10

Petrzebs chłopców
do roznoszenia dziennika, —  
Zgłaszać się od godz. 2 do 3 
po południu do A dm inistracyi 
„Nowej Reform y", ulica św. 
A nny I. 3. 3790 4 o

Wndy człowiek
z nkończoną Akad. handl. i z l*/, 
roczną praktyką w pierwszorzędnej 
in sty tucji ba nitowej i agencji han­
dlowej (dział mączny), poszukuje 
odpowiedniej posady. — Zgłoszeniu 
pod „Przyszłość1- poste restante 
K rabów, za okazaniem kw ita in- 
seratowego. 3839 3 3

S t a r u s z k a
76-letnia, zupełnie niezdolna 
do p racy  jakiejkolw iek, prosi 
litościw ych ludzi o w sparcie. 
Zofia P rokura, K raków , ulica 
F lo ryańska  30, parter, u  stró­
ża. 2820 10 o

K aleka
starzec, niewidomy, znajdujący 
się w nieszczęśliwem położe­
niu, bez środitów do życia, 
prosi o jakąkolw iek pomoc 
m ateryalną. —  Ł askaw e datk i 
przyjm uje A dm inistracya „N 
Reform y" dla J. M. 2720 7 <

Poszukuje sie
od 1 lipca b. r. m ieszkania 

z 5 pokoi z przyn. 
O ferty  listow ne pod J. S. 

przyjm uje A dm inistracya „N- 
Reform y". 2230 8 o

gościec, postrzał (ischias) i 
łamania poleca się uśmierza 
jące nacieranie od wielu la t 
ogromnie rozpowszechnione, 
przez wielu lekarzy ordync 
wu.ie i przez znakomitości 
uznane Łlnfizsenium Gaul- 
h te m e  com poshum  z pra­
wnie zarejestrowane marką 

ochronną.

j t t i n o r
chemika dra Julii-sza F ran  
zosa, aptekarza w Tarnopolu. 
Cena flakonu 80 hal. — 12 
flak mów K 9-60, nie licząc 
opaaow aria i franko. Tysiące 
listów dziękczynnych do prze­
glądnięcia. Dwa razy dzien­
nie wysyłka pocztowa. — 
Do nab ic ia  we wszystkich 
aptekach i drogueryach, albo 
jeśli gdzie niema, wprost 
w fabryce Dr, Ju liu si a 
F rauzosa w  T arncpo lu  
Nr 140. 21 18 0

L. 3282. 3897 2 3

W ydział pow iatow y rozpisuje niniejszem  konkurs w celu 
obsadzenia posady drogomistrza z siedzibą urzędow ą 
w Chrzanowie.

Do posady tej je s t p rz y w ią z a n ą  pensya w kwocie 1 6 0 0  
koron rocznie, dodatek ak tvw alny  450 koron, ry cza łt n a  
objazdy w kwocie 600 koron, oraz prawo do aw ansu  co 3, 
względnie 4 la ta .

K andydaci narodow ości polskiej w inni w ykazać się:
1) nieprzekroczonym  40 rokiem  tycia;
2) ukończonym z dobrym skutkiem  kursem  dla kondukto­

rów przy W ydziale krajow ym , lub ukończoną szkołą prze­
m ysłową;

3) przynajm niej dw uletnią p rak ty k ą  przy  budowie dróg 
i mostów,

Podania należy wnosić do W ydziału R ady powiatowej 
w Chrzanowie do dnia 1 czerwca 1914 r.

Wydział Rady powiatowej.
W  Chrzanowie, dnia 8 m aja 1914.

Konkurs.
Tow arzystw o utrzym ujące p ryw atne  g im nazjum  w Brze­

sku ogłasza konkurs n a  posadę kierownika pimnazyum 
prywatnego w Brzesku n a  rok szkolny 1914/15 (V klas).

Z posadą tą  połączone są  pobory dotychczasowe kom- 
peten ta  w stużbie państw ow ej w raz z dodatkiem  aktyw al- 
nym, oraz dodatek za kierow nictw u w kwocie 1200 koron 
rocznie i m ieszkanie, złożone z 4 pokoi, przedpokoju i kuchni.

K ierow nik obowiązanym będz.e uczyć w gim eazyum  
10 godzin tygodniowo. W ym agany je s t egzamin na  nauczy­
ciela szkół średnich.

Podania udoKumentowane należy wnosić do 2 0  m a f a  
b .  r .  n a  ręce prezesa Z arządu Tow arzystw a. 3711 3 3

Im:enrem Zarządu Towarzystwa:
Sekretarz; Prezes:

Dr fa len i Kozubsfri. Jan baron Gótz-Okocimskf

Sensacyjne zjawisko natury XX stulecia!!!
Zwracam uwagę, że nie chcę tern nikomu zrobić płatnej rekla­
my, co się często zdarza w podobnych wypadkach, lecz je- 
dy lie chcę każdego z u p e łn i?  z a d r r n u  objaśnić, jak  wyle­
czyłam zupełnie swe d łu g o le tn ie  c ie r p ie n ie  p łu c , a s tm ę  
I u p o rc z y w y  k a s z e l .  — Ten środek domowy może sobie 
każdy bardzo łatwo przyrządz ć. — Proszę przysłać na odpo­
wiedź ofrankowaną kopertę. — B. K o le n s k ó  VrśOVtce. p o d  
P r a g ą ,  Czechy. 3841 5 5

Bracia Tercyarze FranciszKa
(Bracia Aloertanie)
posługujący ubogim

w Rrakowie. Kazimierz, nlica Krakowska 1. 42
Telefon 3213

srrzed a ją  najpow szechniej używane meble gięte, w yplatane 
lub z siedzeniem deszczułkowem, t. j. krzesła, totele, kanapy, 

bujanki, tabore ty  biurowe i ąalonowe.
Również przyjm ują krzesła  do w yplatania, napraw y 

i politurow ani".
Krzesła i stoły do wypożyczania są n a  skłauzie. 
Wycieraczki kukosówe, oraz w łasnego w yrobu plecione 

trzcinow e, w różnych wielkościach.
Chodniki kokosowe do kościołów, rnzędow na schody, 

korytarze i do przedpoko 18 21 o



Rłaiek 15 Maja 1914. N O W A  R E F O R M A , Nr ISO,

  ’ ym'* i *

emisyi 4 łlt%-°weJ Pożyczki Krajowej Królestwa Galicji i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem 
Krakowskiem z r. 1914, wolnej od podatku i posiadającej bezpieczeństwo pupilarne

w im iennej w ysokości K oron PC,0 0 0 .0 0 0  — czyli Marek 6 8 ,0 0 0 .0 0 0  — czyli Franków  
8 4 ,0 0 0 .0 0 0  — czyli Fantów  szterlin gów  3 ,3 3 3 ,8 3 3 ;6 ”8 ”, zw rotnej w  jpzeeiągir 5 0  la t.

' “ : ' * t
W ypow iedzen ie lab  w y lo scw a n ie  w ię k sze j kw oty, a n K e ii p rzew id zian o  w p ro sp e k cie , n astąp ić m oże n a jw cze śn ie j 2  styczn ia  1 9 2 4 .

Wydział Krajowy Królestwa Galicyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem emituje na pod- 
iitawie uchwał Sejmu z 25 lutego 1914 i 1, 3, 4 maica 1914, zatwierdzonych Sankcją Cesarską z dnia 1 maja 1914, 
na budowę sakói indowych i zawodowych, rozszerzenie Krajowych Szpitali i Zakładów dla umysłowo chorych, na 
powiększenie Krajowego Funduszu Przemysłowego i kapitału zakładowego Banka krajowego, na pokrycie niedoborów 
budżetowych lat 1912/1914, oraz celem dalszego prowadzenia akcyi zapomogowej klęskowej pożyczkę 4 ł /»°/o, zwrotna 
w przeciągu 60 lat, w imiennej wysoaości K 80,000.000 — czyli Marek wal. niem. 68,000.000 — czyli F ran k ó w  
84,000.000 — czyli Funtów szterlingów 3,333.333.6”8”.

Obligacye, opiewające na okaziciela, podzielone są na
sztuk 31.166 Lit.
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Obligacye, latowane z dma 4 maja 1914, zaopatrzone są podpisami zastępcy Marszałka Krajowego i dwóch 
członków Wydziału Krajowego w faksimile. -

Obligacye będą oprocentowane po 4 V*0/#, począwszy od 1 kwietnia b. r. Procent płatny będzie z dołu 
1 października i 1 kwietnia każdego roku. Do każdej obligacyi dołączone będą kupony, z których pierwszy jest 
płatny 1 października 1914, a ostatni 1 kwietnia 1934, oraz talon, za którego zwretem wydawać się będzie w miej­
scach płatności nowe arkusze kuponowe bez jakichkolwiek kosztów.

Począwszy od 1 kwietnia 1915 nastąpi zw rot pożyczki w  60 ratach rocznych na podstawie planu amorty- 
sacyi, umieszczonego na obligacyach.

Amortyzacya nastąpi w nominalnej wysokości przez losowanie odbywające się w  gmachu W ydziału Kra­
jowego we Lwowie 2 stycznia każdego roku, względnie, gdyby na dzień ten przypadła niedziela lub święto, na- 
itępnego dnia roboczego.

Wylosowane obligacye płatne są najbliższego 1 kwietnia, a z dmein tym tracą właściciele ich prawe 
poboru odsetek. Pierwsze losowanie odbędzie się 2 stycznia 1915. >

W ydział Krajowy zastrzega sobie prawo poddania losowaniu większej, aniżeli w prospekcie przewidziano, 
Mości ODligacyj oraz prawo spłaty niezamortyzowanego jeszcze kapitału za poprzedniem 3-miesięcznem wypowiedze­
niem, jednakże n e wcześniej, aniżeli po 2 stycznia  1924.

Numery wylosowanych ubligacyj ogłosi Wydział Krajowy natychmiast po ciągnienia w gazetach, poniżej 
wymienionych wraz z wyszczególnieni numerów, dawniej wylosowanych, a nie przedłożonych jeszcze do wykupna.

Odsetki i Kapitał wypłacać się  będzie bez potrącenia jakichkolwiek obecnych Iud przyszłych austryackich 
podatków, stempli Inb naieżytości skarbowych, w szczególności podatku rentowego.

Termin przedawnienia kuponów wynosi 6 lat, ohligacyj 30 lat od dnia płatności począwszy.
W m jśl rozporządzenia Cesarskiego z dma 1 maja 1914, Dz. u. p Nr 94, mogą obligacye te być użyte 

aa lokatę kapitałów fundacyjnych, kapitałów zakładów stojących pod dozorem publicznym, Pocztowej Kasy Oszczę­
dności, tudzież funduszów papilarnych, fideikomisowych i depozytowych, oraz służyć mogą jako kaucya w stosun­
kach służbowych i kontraktowych, jednakże nie ponad wartość nominalną.

Pobór odsetek, wzgl zapadłego kapitału obligacyi nastąpić może wedle upodobania właściciela bez ko­
sztów za zwiotem zapadłych kupunów, wzgl, obligacyj wraz z niezaoadłemi jeszcze kuponairt i talonami w kwotach, 
oapow'udających stosunkowi w aitości poszczególnych walut, oznaczonemu na obligacyach;

a) W Austryi w walucie koronowej:

. w Kasie Kraiowej Królestwa Galicyi we Lwowie, 
w Banku Auglo-Austryackim w Wiedniu i jego Filiach,

w Wiedeńskim Banku Związkowym w Wiedniu i jego Filiach, 
w Banku Galicyjskim dla handlu i przemysłu w Krakowie, 
w C. k. Uprzyw Austr- Powsz Zakładzie Kred. Ziemskim w W iednia, 
w C. k. Jprzyw. Czeskim Union Banku w Pradze i  jego Filiach, !
w C. k. Uprzyw. Austr. Zakładzie Kredytowym' dla handlu i  przemyśla w "Wi-dn.u i jego Filiach,
w Powszechnym Banku Depozytowym w Wiedniu i jego Filiach, 
w Dolno-Austryackiem Towarzystwie Eshontowem w  Wiednia, 
w Panka Przemysłowym Królestwa Galicyi we Lwowie, 
w Banka Krajowym Królestwa Galicyi we Lwowie,
w C. k uprzyw Banku dla Krajów Aust*yackich w Wiedniu i  jegc Filiach,
w Wiedeńskim Banko Lombardowyn* i Eskontowym w Wiedniu,
w C. k. Uprzyw. Towarzystwie Akcyjuem BauKOwem i Kantorów W ymiany ,M ercur- w  W ieduiu 

i jego lilia ch , 
w  Uhionbanku w  Wiedniu i jego Filiach,
w O. k Uprzyw. Powsz Banku Obrotowym w  W iedniu i jego Filiach, 
w Galicyjskim Banku ludowyn dla relniotwa handlu we Lwowie, 
w Żivnostenskó Banka w Pradze i jej filiach;

l )  w Niemczech u> walucie markotnej niemieckiej:

w Berlinie w „Direklion (1er Disconto-Geselischalt*1, 
w Frankfurcie n/M w „Direkt- n der DisKonto-Gesellschatt* 

w aDeutsche Eifekten- & Weksel-Banfc;
c) w Belaii we Franmch:

w „ B a n ą u e  Internationale de Bruxelles“ w Brukseli;

d) w Anglii w Funtach szterling.:

w F ilii C. k. Uprzyw. Banku dla-Krajów Austryackich w Londynie.

W artość ku lonów nie zwróconych, względnie odsetki bezprawnie podjęte będą z kapitału potrącone. 
Królestwo Galicyi i Lodomeryi z W ielkiem Księstwem Krakowskiem reccy całym swym majątkiem  

i dochodami za punktuluą zapłatę odsetek i kapitału. ‘
W szelkie ogłoszenia, dotyczące ninieiszej pożyczki, umieszczane będą w urzędowej ;azecie Lwowskiej, 

Wiedeńskiej i Praskiej, oraz w jednej gazecie, wydawanej w Berlinie, Frankfurcie, Bm kseli i Londynie.
Obligacye niniejsze wprowadzone będą na giełdę w Wiedniu i Pradze.

t

W e Lwowie w  maju 1914.

&. a.

W y d z i a S  E r a ^ w j
Królestwa Gaiieyi i Lodomeryi z Wielkiem Księstwem Krakowskiem,

Zastępca Mat szalka:
JJr T a d e u s z  P i ła t .

Członkowie Wydziału:
J a n  K i w e l u k .  M ie c z y s ła w  O n y szk ie w ic z .

Z powołaniem się na powyższy prospekt pizedkłada się do subskrypcji

i. w. fcoron 80,0Q0.0C& — czyli
Marek 68,000.000 wal. nism. ==- Franków £4,000.000 =  Funtów szterlingów 3,iŁ33.333,6”8”

"  F

4 V  s-owej wolnej oa podatku Pożyczki Krajowej Galicyjskiej Królestwa Galicył i Lodomery z Wielkiem K s ię s tw e m  Krakowskiem,
zwrotnej w 5 0  latach.,

Zgłoszenia subskrypcvi p rzy d a ją

l a r  t ś « ? o  cl_<££ 2 ©  Tc -
następujące instytneye:

w  Wiedn.u: Bank Anglc-Austryacki,
Wiedeński Bank Związkowy,
C. k Uprżjw Powsz. Austr. Zakład Kredytowy Ziemski,

O. k. Uprzyw. Austr Zakład Kredjtowy dla handlu i przemysłu,
Powszechny Bank Depozytowy,
Dolno-Austryarkie Towarzystwo Esuontowe,
C. k. U prz'w  Bank dla Krajów Austryackich,
Wiedeński Bank Lunbardowy i Eskuntowy,
C. k. Uprzyw Towarzystwo Akcyjne Bankowi l Kantorów w ym ian/ gM°.rc«f%
Union- Bank,
C. k Uprzyw Powszechny uank Obrotowy;

we Lwowu Bank krajowy Królestwa Galicyi i Lodomeryi,
Bank Przemysłowy Królestwa Gazieyi • Lodomeryi,
Galicyjski Bank Ludowy dla rolnictwa i handlu:

w Kralowie: Bank Galicyjski dla handlu i przemysłu;

w Pradze  C. k. Uprzyw. Czeski Union-Bnnk, 
l vnostenakś Banka r P paze.

oraz w szystkie Ich filie i ekspozytury pod warunkami, ja< nliej:
1. Kura lubskrypcyi. -y c o s i  88' —  z doliczeniem oasttek td  arna 1-go kwietnia b z. iu

dnia odbioru.
Za sztuki, których wiaacisiele scbowiążą Bię nie sprzedawał do 15-go października 1914, bonifikuje się  

V**/* przydzielonej kwoty.
8. Do zgłoszenia BubsKrypcyi używ* się osobnych blaniuetór. którycn instytneye pomienioae dostar­

czają bezpłatnie.
3 Przy zgłoszeniu należy tytułem kaucyi złożyć 6 1/# subskrybowanej imiennej kwoty w gotówce lub po 

kursie dziennym w efektach, uzDanych przez ii.sty tucyę przyjmującą zgłoszenie za odpowiednie.
4 . Fo zamknięciu subsKrypcyi zawiadomi się subskrybentów możliwie spiesznie o przydzielonej im ilości 

obligacyj, którą instytucja, przyjmująca zgłoszenie, me prawu ustanowić dla każdego subskrybenta. €  ile przydzie­
lono mniej, aniżeli zgłoszone, zostanie nadwyżka ka icy i natychmiast zwolniona Zgłoszenia subskrybentów, którzy 
zobowiązał się nie sprzedawać obligacyj przed 16, października 1914, będą specyainie uwzględnione.

6. Począwszy oa 2. czerwca 1914 mogą sabskryDenci uiścić każdego cznsu równowartość przydzielonych
la obligacyj, jednakże z tem, iż wplata m usi nastąpić:

i
a) przy objęciu K 9.600-— lut mniej w całości 3 czerwca 191 \
b) przy objęcin większych kwot: •

30°i, dnia 3, czerwc* 1914  
70*/, d n u  15 Lpca 1914 najdalej.

Podatek ou obrotu efektów ponosi subszrybent.— Po odenran.u w całości przydzieionyca efektów zalicza
n ę  iłożoną kaucyę na poczet ceny kupna lub t»raca  się

6 Zgłoszenia o dostarcienie specyalme oznaczonych sztuk pożyczki beda uwzględnione o tyle, o ile msty- 
tucya, przyjmująca zgłoszenie, uzna je za dopuszczame.

7 . Odbiór musi nasiąpić w iej sam b, instytncyi, w której zgłoszona mbskrypcyę.
8. Aż do wydania oryginalnych obligacyj otrzymają subskrybenci tym czasowi poiwisrdzenia, które 

począwbzy od 1. lipca 1914 wymienione zostaną bez jakichaolwiek Kosztów t a  oryginalna cbligacya w i
cyach które je wydały ‘ ‘

Obligacye, względnia potwierdzeni* tymczasowe nie podjęte z dniem terminu wpłaty ceny kupna c . ionowane 
będą od tegoż dnia począwsiy w odnośnem miejscu .ab sk iyycy i nu koszt i niebezpieczeństwo subskrybenta.

W iedtń, L wi w  Kruków, Praga, w m aji l l i L

Bank Anglo-Ausłryacki, 
fan lt Galicyjski dla handlu i przemysłu, 

Wtedei^kt Bank Związkowy,
O, k, Uprzyw Powsz, Audryacki ZaU ad  

Kredytowy Ziemski,
C. k- U ptzyw , Czeski Umon-Eank,

C, k. Uprzyw. Austr Zakład Kredytowy dla 
handlu i przemysłu,

Powszechny Bank Depozytowy,
Dolno-Austryackie Towarzystwo Esnontoue,

4CU

Bank Przemysłowy Królestwa Galicyi,
B a n t Krajowy Królestwa Galicyi,

. 0 . k Uprzyw- Bank dla Brajów  Austryaocich,
■■ Wiedeński B ank Lombardowy i Fskontowy.
C, i  Uprzyw Towarzystwo Akcyjne B a n to w i 

i Kantorów Wymianu ,M ercu rM,
Union Bank,

C. ifc. Uprzyw. Powszechny Bank Obrotowy, 
Galicyjski Bank Ludcwy dla rotmetwe i handlu, 

Źionustenskd Banka o Braze.

S



B Nr 180. N O W A  E E F O R M A

Zupełne ^ p r z e r a ź
księg irn i i  składu papieru, j-ilu to: 
Biblioteka 3000 tomów dzieł ró­
żny? ii, urządzenie sklepowe, przybo- 
ry  do pisania, papiery — zaraz tanio 
do sprzedania. Wiadomość: Gnstaw 
W ia‘-zlovita, Sanok, Hotel Hoeh. 

4007

Im  LolocHieso
Lwi, Sykstuski 15

pośredniczy w  knpnie, sprze­
daży, dzierżawach, oraz trans- 
akcyach pożyczkowych. Pole­
ca  personal biurow y apteczny, 
siły  nanczycielskie, urzędni­
ków i oficyalistów pryw atnych, 
oraz służbę wszelkiej kateg^- 
ry i. W szelkie zlecenia zała 
tw ia  korzystnie o d w ro tn i1

400S

Absolwent gimn.
szuka posady w aptece Zgłoazenia 
lis ;ov,ne nrzyjmuje Administracya 
„N. Reformy pod M. R. 4002 1 3

Koneyplerat
z egzaminen adwokackim, poszu- 
knje posady. Zgłoszeniu: „K o n cy - 
p i e n tu poste rcstant K ra k ó w , za 
okazaniem kw itu inser. 3991 1 3

P a r c e l a
109 sążni, w ulicy Urzędniczej, obok 
Czarnowiejskiej, do sprzedania. — 
Zgłoszenia: Piątkowski, Zabierzów 
ad Kraków. 4001

Od 1 czerwca 2 lub 3 pokoje, ume­
blowane, z kuchnią lub oez. 

Tam że od czerwca lub lipca 4 po­
koje frontowe, słoneczne, z balko­
nem, knchnią, łazienką gazową, 
elektr. i wszel. wygodami. — Ulica 
Jasna 8, LU p.. front, na lewo.

4022 1 2

Potrzebny jsst
rutynowany handlowiec
z odpowiednią kaucyą, do pro­
w adzenia in teresu  węglowego 
i m ateryałćw  budowlanych pod 
fii mą W ęgiel i A sbest, Spół­
k a  z ograniczoną poręką w 
K alw aryi Zebrzydowskiej. —  
Zgłoszenia pisemne lub osobi­
s ta  do biura  w K alw aryi.

40C0 1 3

Parana
> m a tu rą  sem inarya lną  poszu­
kuj** prywatnej posady jako nau­
czycielka, lek to ria  lob d„ n a  do to­
warzystwa. Może udziela,' gry na 

fortepianie. Zgłoszenia z w arnnkami 
„A. 4 “ poste rest. Sanok. 4024 1 2

"T g u b iła m  kołnierz koronkowy bia- 
“  ły w torebce papierowej, w dro­
dze od m agistratu do ul. Starowiśl­
nej". Upraszam o oddanie za odpo- 
witdniem wynag 'odzeniem: ul. Sta­
rów wina 34, II p., drzwi r a  lewo.

4021

KroMu, tliły Rynek
3393 11 O

UlSiJwi
% długoletnią praktyką, załatw ia 
dyskrem ie i szybko buohalteryę, ko- 
respondencyę i t. p. pod korźystne- 
mi warunkami. — Zgłoszenia pod 
Buchalter poste.estanteK raków , za 
okazaniem kwitu inW. 40L8

M ł o d a  M e i s k a
poszukuje miejsca do 1—2 dzieci. 
W iadomość u p. Kaźmierczaka, Dę­
bniki, ul, Polna 11. 4020

l a  £o M m i
posada tz ty g a ra  i  dozorcy ko ­
pal. Listowne zgłoszenia pod „Gór- 
n is tw c 1- przyjmuje A dm nistracya 
„N. R e f o r m y 4 u l 7

Poszukuję jpótmczki
z niewielkim kapitałem  do rozsze­
rzenia wyrobionego interesu restau­
racyjnego. Zgiosz. listowne przyj 
muje Admini ..racya „N Reformy 
pod Nr 3942. 3942 2 2

Żaden a rty k u ł toaletow y nie 
może ryw alizow ać pod wzglę 
dem sku tk u  i dobroci z A n ti 
lentilią . Środek ten, otrzym any 
z odśw ieżających substancyj, 

usuw a w kró tk im  czasie 
pieqi. niamy wątrobiane, na­
daje twarzy św ietną białość, 
—  św ieżość i delkatnosc. —

Cena 4  K. 3491 3 0

J M  1 IIN A T 0 M
B raków , Sukiennice 20. 
Lwów. Syks.us! a  25.

Hundani pcł gdziekol­
wiek zaraz. „Mondant" poste rest 
Zarzecze, pow Nisko, 3993

Zdolny taitiulter
i korespondent niemiecki, pierwszo­
rzędna siła biurowa i kupiecka, z 
długoletnią praktyką w stołecznych 
miastach, poszukuje posady w Kra­
kowie lnb na prowincyi pod skro- 
mnemi warunkami. Zgłoszenia u- 
prasza się pod: 51 R ath, Kraków, 
uL św. Sebastyana 29. 3993 1 3

n a  M o r a w i e .
Je.ai di wynajęcia sezonowo mie­
szkanie o 1 lub 2 pokojach, z ku­
chniami, werandą i oaikonem. ja- 
koteż i więcej pokoi dla kąpielo­
wych gości — w willi „Zdence“, 
ślicznie i zdrowo położonej. Piękny 
widok na okolutzne góry. Bliższa 
wii domość- Robert Vol&nek Wie 
deń, XII,'1 , Vivenotgasse 21.

3999 1 2

A bsolw ent
kursu abituryentów Akademii han- 
11 wej, poszukuje odpowiedniego za­
jęcia w miejscu ua prowincyi lub 

miejscowości klimatycznej. W ła­
da językiem francuskim. — Ń. Z. 20 
poste restante Kraków, za okaz. 
kw itu ibserat 3945 3 3

Rower marki Styria
w dcbrym 6tanie, z powodu wy­
jazdu »araz do sprzedania w cenie 
100 K. — Wiadomość: ulica św. 
HarLa 22, u  stróża. 3966 2 2

Elasyerka
łub też ekspedientka dostanie na­
tychm iast posadę w Krakowie. — 
„Przjr8tojna“ poste restante Kraków. 

3968 2 2

Do (flynojęcio
jd  1 lipca 2 mieszkania po 3 po- 
koja z balsonem, kuci ni, spiżarni, 
łazienki, przedpoko.,u. Oświetl, elek­
tryczne. — Aleja Słowackiego 21. 

3972 2 3

Metoda Ansona4*
udzielają lekcyj osobnych i zbioro­

wych: 1956 17 0

fra n c tu ; 
Anglik LST wy‘ 
Niemiec ; # ł .

K raków , Szew ska 17.

Kantyna
de wydzierżawienia -araz. Zgłosze­
nia u Goldberg i  w Podgórzu, ulica 
Kalwaryjska 40. 3990 2 3-

Mieszkanie
poszukiwane od 1 czerwca: pokój, 
przędę, i kuchnia lnb pokój duży 
z przedpokojem: na parterze lab 1 
piętrze, do słońca. W iadomość pod 
Mieszkanie 1914 poste rest. Kraków- 
Podwale, za okaz. kwitu. 3989 2 3

Wynajmuje automobile
po cenach um iarkow anych.—  
Rudolf Wanicki, Kraków, Auto 
Palais, Smoleńsk 31. Telef. 
N r 107. 2419 9 2

W s z e l k i e  c a p ^ a w y
okulai,'w i cwikierów, wstawianie 
szkieł i  t. p, wykonuje najstaranniej 
tanio i szybko H. N 2 E M I T 1 ,  
optyk i m echanik  vi Krakow ie 
ni, F arm elick a  15. 9630 10 10

Piątek 15 Maja 1914-

Z a lo ż o n e  w  1870 r,

Towarzystwo Zaliczkowe
w  K ra k o w ie

::::: S tow arzyszenie zarejestrow ane z n ieograniczoną poręką, :::::
wilca Straszewskiego 28 (naprzeciw TJniwersftetny

przy jm uje  w kładki n a  książeczki i wypłaca

od dnia złożenia dc  dnia w ypłaty. 
Podatek  ren tow y opłaca z w łasnych funduszów, 3797 2 10

K o e s tiin ’a
Sire-Sire Keksy
n a j l e p s z e  h e r b a tn ik i

636 25 O

Pierwsza koncesyonowana przez ć. k. Namiestnictwo

W yteszkotatejiii^ycii
p r z y  u l i c y  ś w .  K r z y ż a  7  40051  3

otwiera dnia 18 m aja dla niezamożnych pan i panienek k u rs  zbio- 
ro w y  najłatwiejszego, francuskiego Kroju systemu W orth’a, również 
dla niezamożnych panien, pracujących w pracown:ach. biurach i t. p.,
0 7 wieczór k u rs  w ieczoi ly na zniżonych warunkach. Zgłoszenia
1 wpisy codziennie od godz. 9 -ano do 12 i od 3 po południu do 7.

P rpafne  kursu p rra fe ze
przygotow ują do w szystkich egzaminów i rygor, prawniczych. 
Pozyskane w spółpracow nictw o w ybitnej siły. Przyjm uje się 

wpisy n a  następujące kursa :
1) d o  e g z a m in u  b i s i o r . :  repe ty to ry jny  na lipiec i zwy­

czajny na październik;
2) do egzaminu sądowego: 3-m..isięczny rep e ty to ry jn y —

zw yczajny na październik i później.
Oscbne lekcye na  żądanie. W łasne repetyturya. Dotychczasowe 
rezultaty  pomyślne. —  W  ostatn ich  czasach złożyło uczę­
szczających na  ku rsa  egzam in histor — s ie d n ia  PP., 
egzamin sądowy i ryg. —  czterech PP . W arunki przystępne.

Zgłoszenia p-zyjm uje od 3 — 5. 3921 1 4

sC&zimiirz Kucharczyk, Kraków, ui. Garncarska 2.

S I A T K I  D R U C I A N E
surowe Iud cynkowane, ogrodzenia siatkow e dla domów, 
w ill, ogrodów, parkuw, drut kolczasty liny druciane do 
promow, materace druciane, meble mosiężne i żelazne, 
blachy dziurowane lub orasowane, poleca po cenach 

fabrycznych 175512  21

Hułter i Sćłfrlhtz, Tow. akc. w Wiedniu.
Cenniki ilustr., wzory, kosztorysy wysyła się darmo i opłatn e. — 

Repi-uzentacya dla Galicyi i Bukowiny
D. Kurzmann, Kraków, Mostowa 10/48. jeiefon 1461
Dostać można także we większych handlach towarów żelaznych. B

Nr ins. 26 4030

H A L A  L IC Y T A C Y JN A
c. k. Sądu powiatowego cywilnego w Krakowie, 

ul. św, Tomasza I. 29.
W sobotę dnia 16 maja 1914 i w dn;e następne o godzi 

nie 9 rano będą sprzedane:

K a p e lu sze  i cza p k i m ęskie, m aszyn a  
do sz y c ia , k a s a  o g n io trw a ła , p ie r­
ścio n ek  zło ty, w y ro b y  ze srebra,, 
sp rzę ty  dom ow e, futro I czap k f sza  

b aso w e.
Kraków , dnia 14 m aja 1914.

Bliższe szczegóły na  tab licy  przed H alą  umieszczone.

Zafcii J  artystyczno- 
kamieniarski i „udo­

w i. i

Józefa Kuleszy
naprzeciw cmenta­
rza w Krakowie, po­
siada wielki wybór 
gotowych pomników 
z piaskowca, granitu  
i marmuru. Podbj- 

muje się wykonania grobowce ̂  w 
miejscu na prowincyi. Telef, 1359 

2651 77 0

Wypadaniu włosów zapobiega, po­
rost wzmacnia. łuDież usuwa — cał­
kiem Dewnie i skutecznie jedynie 

tylkoszura
Wszęazse do nabycia po 25 h a l 
Sprzedawany po nizsze* cenie jes t 
nieprawdziwy1 390 25 0

Panienka inteligentna
oosznkuje miejsca do pani s ta r ­
szej, chętnie na wyjazu. Zgło­
szenia pod „Wyjazd“ przyjmują 
J . Hopcar A. Salomon o-ca, ulica 
Szczepańska 0. 3794 2 2

Od 4  k u r on ,
Suknie damskie

od 1  koron y  
SuStienki dla dzieci
nrzyjmuje się do roboty: 
Ul>ca Karmelicka 7, II piętro
kamienica yr poawórzu. 2930 9 0

Mii
n t zym ująca pracą rą k  w ła­
snych dwoje nieuleczalnie cho­
rych dzieci, prosi gorąco lito­
ściwych ludz: o pomoc. Ł a­
skaw e datki przyjm uje A dm i­
n istracya „N Reformy" pod 
W. P . tub Dodaje adres 

2667 7 o

jY iaUewtwo.
Starsza panna, niezależna, posiada­
jąca 4000 K, poślubi starszego ka­
walera lub wdowca bezdzietnego, 
od la t 30, na rządo rem stanowisku. 
Zgłoszenia: „Małżeństwo szczęśliwe1' 
p< ste restante Kraków, za okaza­
niem kwitu. Na anonimy absolutnie 
nie odpowiadam. 3960 2 4

Ka w a le r ,  la t 32, rzym. kat., w ła­
ściciel dobrze idącego nandlu, 

pragnie poznać pannę z dobrego do­
mu w celu matrymon.alnym. Rzecz 
trak tu je  znpełDie seryo. Za dyskre- 
cyę ręczy słowem honoru. Listy wraz 
z fotografią prosi nadsyłać do 18 
m aja b. r. pod S. W. N. 12 do Ad- 
m iaistracyi „N Reformy* Botogra- 
fia będzio w 10 dniach zwrócona. 
Anonimy zostauą be: odpowiedzi.

3996 1 3

Do wynajęcia
od 1 czerwca dwa pokoje, kuchnia 
i przedpokój. Oświetl. elrktryczDe. 
UL Siemiradzkiego 9. 3977 2 2

Walne Zgromadzenie
I z ie !

ib Krakowie
odbędzie się dma 26 m&ia 1914 r. u godzinie 3 po po­
łudnia  w  lokalu Tow arzystw a, przy ulicy św. M arka 1. 20

Porządek dzienny:
1) Odczytani? protokołn z ostatniego W alnego Zgrom adzenia;
2) Soraw ozdanie D yrekcyi z czynności i rachunków  za rok 

1913;
3) Spraw ozdanie Komisyi rew izyjnej z wnioskiem o udzie­

lenie D yrekcyi absolutoryum ;
4) W niosek Rady Nadzorczej co do rozdziału zysku za rok 

1913;
5) W ybór członków R ady Nadzorcze!;
6) W nioski. 8964 2 3

S ekretarz: Prezes:
Eoostauty Lachowski- Stanisław Drozdowski

E, 784/14 3946

E f i f K t  l i c y t a c y j n y .
Na wniosek Kasy Oszczędności 

m iasta Białej, odbędzie się d n ia  28 
m a ja  1914, o godz 9 pr ,ed poł., 
w biurze Nr 9, licytacya 28/30 części 
realn. lwb. 38 ks. gr. gm Fogorzyce 
objętej, pospodarstwo wiejskie sta­
nowiącej.

Nieruchomość wystawiona na licy- 
taeyę jest oszacowana na 25.308 K 
40 hal.

Najniższa cena wynosi 18.872 K 
27 hal.

Do realności tej należ* następu­
jące przynależności: młyn z urzą­
dzeniem, gospodarcze zabudowania 
drzew o na pniu i kamieniołom, któ­
rych wartość uwzględniono już w 
cenie szacunkowej.

Poniżej najniższej oferty sprze­
daż nie nastąpi

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V.
CbKanśw, dnia 27 kw ietnia 1914,

- < V _ ° o p o s f ^  

WYRÓB KRAKÓW.DUNAJEWSKIEGO 9 ,

Nadzwyczajne MmZgrorradzen e
r uwwz7&!wa saliccko

w Ms=£nie Solnej
odbędzie się dnia 24 maja 1914 r. o godzinie 3 po po­
łudnic w  biurze T ow arzystw a z następującym

Porządkiem dziennym:
1) Odczytanie protokołu ostatniego W alnego Zgrom adzenia;
2) W ybór likw idato ra  i zastępcy;
3) W nioski.

4009 Dyrekcya.

IM  TEK
rakiety, prasy, piłki, siatki. Obu 
buwie tennlsowe. Naprawa rakiet

P 1Ł B »  i r i O Ż N i
Rulety. — Kręgle i kule ogrodowe 
3714 polecaja najtaniej 1 2

m n  i
E r a k o w ,  H y s e k  3 7 .

Cennikinażycieniedar^nolopłatnie,

Ołówny skład REIM i Ska, Kraków, Rynek Linia A-B.

BYSTRA
(przy Białej) w  Gałlcyi.

I l ł r f p n f i l i r b f t * *  w "Lcznej górskiej okolicy — w kotlinie, zo wszyst- 
^WArUl * 5f\U kich stron cbronnnoj, o tw arte j 11 ty lko c a  

O łu d n ie , niem al bezwietrznej. — Stacya kolejowa z-i znakomńemi 
p iłączeniami. Z K rakow a 3 godziny jazdy, Z T rzebini 2 pot z. 
Ze Sosnow ca 3 f,« dz. Z Katowic Z godz. — Na miejscu poczta, 
telegraf, telefon międzymiastowy. — Z akład leczniczy, wo wszystki* 
środki lecznicze wyposażony, dla ambulatoryjnego leczenia cały rok 

otwarty. Lekarz stale w miejscu. Apteka.
Pensyonat p. Wiśniewskiej z do»», kucnnią,, 6—8 
koron dziennie utrzymanie i mieszkanie — w po­

bliżu Znkładu leczniczego.
Informacyj udzieli: Tow. upiększenia Bystrej, 'uh  lekarz k'im rtyczny: 
Dr Saidl w Bystrej. ’ . 3953 2 3

Waźr.e dla Pań!
M anazyc Mód L. Szyw ałów ny

Kraków, FloryańsKa 41 (dom Jana Matejki)
poleca oryginalne modele paryskie. 2542 3 3

lekkie, e ei"if!le I iruriiłe pod g w a ran c ja  trw alsze  od 
--------------. . .  m aszynowego

OBUWIE
we wszvstkicli dowolnych fasonach gotow e i  na zamówienie do nabrcia u

J m N 3  P A L O N K A
nlrah#jvf RyitsR 1 .7 - 3  (oisoH Szarej kamienicy)

2861 Kto a  mnie kupi, zostaje sts łym odbiorcą. 6 6

Z powodu znacznych zapasów, urządzam

w i e l k ą  s p r z e d a i  k a -  
.p a ly s u s r

i  dziecięcych, oraz wszelkich przyborów modniaiskich za opu­
stem 5O0/0 niżej cen fabrycznych. Pióra praw dziw e Łitrwsie 

w e w szystk ich  kolorach . 2573 6 6 
Zamówienia i przeróbki przyjmuje po najniższych cnnach

Leonora foeisslitz, FJ«ńska 13 (ofjcyaa 1 p.).

Wyższa 2 zk  r-ikraju i szycia
Kaciejdwskiej Włodarczyk

Absolwentk.5 paryskiej AkademiiGoubaud,właścicielkipiervvszo- 
rz,. ’ : Szkoły k ro ju  w W arszawie, zatw ierdzona reskryptem
R-..i Szkolnej kra/owe.' 12 grudm a 1913 1. 312G/Y.
K w aftik iu e  kroiczynie do dużych magazynów, uaziela lekcyj 
Pan>om z tow arzystw a. Program y na  żądanie. Po ukończę 

niu nauki św iadectw a. 1531 12 12

Kraków, ul. Studencka 6, parter

Ko*'

f i j c ł l P T P  J T Y l l l P  f  *Ostr?t:gam y P. T . p u b lic z n o ść  przed  w sze lK iem i n a ś la d o w n ic tw a m i i podrabiar.iam i

■ f ł l R O Ł I K Y  “ R o ę h e ”
’ Za ob łu d n e u ży w a n ie  n a c e w #f S I R O L I  N A  i MR o c h e ,# b ęd ziem y  scigac sądow nie*

d  ̂ftrtoscl le&Łu S I  R O L I  N A  “R o cI» e ” i jego stosow an ia  p rosim y zw .racar s ię
d o  p p  i e K a r z y -

F .  H O F F M A N N - L A  f l O C H E  i  & k a ;  B A Z Y L E I  A  (Szw ajcaiyaj, W I E D E Ń  m / p

miiimmu umuii .nun ..nni „ .1 m u mu i-m.. ■ .imiiiimirniHiiitiiy niijmui 111H i 111M111111111 Cii 11 > 111 lllłt  11 Uf (11 111II1111III i III M IIIf111III 1111111111 i 111111 541 9 0

Z  drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska iO. jdz^dca drukami L. K. Górski.


